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Sprawa zbrojeń niemieckich 
koncentruje uwage całego świata 


Nota francuska w Genewie — Rada Ligi Narodów ma się zebrać w początkach kwietnia 


Objawy bezsilnej złości 


(1.) Opozycję ogarnął paniczny strach 
żarówno przed nową Konstytucją jak 
i przed nową ordynacją wyborczą. Wi- 
dząc  bezcelowość i  bezskuteczność 
przeciwko nowej ustawie konstytucyj- 
nej, przywódcy opozycyjni dosiadli no- 
wego rumaka. 

Logicznie rzecz biorąc, można zwal- 
czać i piętnować tylko to, co się komuś 
nie podoba lub co uważa się za szkodli- 
we. Pocóż tedy prasa opozycyjna zwal- 
cza bezceremonjalnie nową ordynację 
wyborczą, skoro. sama przyznaje, że 
szczegóły obrad tzw. komisji trzech oto- 
czone są nimbem tajemniczości i nic z 
nich nie ujawnia się nazewnątrz? 


Przypuśćmy, że możliwości hipotez 
są różnorakie i przeolbrzymie. Ale czyż 
człowiek rozsądny zwalcza hipotezy? 

Krakowski „Głos Narodu“, organ 
preżesa Chrześcijańskiego Zjednoczenia 
Społecznego p. Burtana, notuje szereg 
pogłosek o pracach przygotowawczych 
nad ordynację wyborczą, prowadzo- 
nych w łonie klubu B. B. W. R. których 
jednak rozbierać ani dementować nie 
będziemy, uważając, że wnoszenie na 
forum publiczne kwestyj nieskrystalizo- 
wanych i nienstalonych równa się po- 
spolitemu wywoływaniu niepokoju w 
opinji publicznej, - 

Mamy bezwzględne zaufanie do mia- 
rodajnych i odpowiedzialnych za losy 
państwa czynników, że nowa ordynacja 
‘wyborcza pójdzie po linji najistotniej- 
szych interesów Państwa Polskiego w 
myśl tradycyj wielkich twórców Kon- 
Stytucji 3 Maja. 


Jeżeli organ. Stronnictwa  Narodo- 
wego „Kurjer Lwowski* pisze, że 
„przedstawiciele społeczeństwa . zostaną 
usunięci z izb ustawodawczych, a za- 
stąpią ich wybrańcy starostw, by ocalić 
reżim obecny*, to jest to, delikatnie 
mówiąc, złośliwość nie do darowania. 


Gdyby Rząd chciał, to mógłby był 
już dawno zaprowadzić system  iaszy- 
stowski czy hitlerowski, zaś opozycja 
siedziałaby cicho, jak mysz pod miotłą. 
A jędnak tego nie uczynił, chociaż „roz- 
porządza atutem siły*, jak to przyzna- 
je organ endecki. 


Pisze „Kurjer Lwowski“, że ani no- 
wa. Konstytucja ani nowa ordynącja 
wyborcza nie zabezpieczą obozowi sa- 


nacyjnemu uprzywilejowanego stano- 
wiska w państwie. c 
Nie wiemy, co więcej podziwiać: 


nieświadomość czy naiwność politycz- 
ną „kKurjera Lwowskiego?* Przecież 
obóz pomajowy ma już oddawna odpo- 
wiednie stanowisko w państwie, niepo- 
trzebuje więc o nie walczyć, ani je so- 
kie zabezpieczać, p 

Myli się ten, kto sądzi, że nowa 
Konstytucja i nowa ordynacja wybor- 
cza nie wywrą żadnego wpływu na 
bieg historji i że raczej zaostrzą walkę 
opozycji przeciwko Rządowi. 

O szerokich masach narodu, na któ- 
re endecy z lubością ciągle się powołu- 
ją, a które rzekomo straciły zaufanie 
do obecnego reżimu, niech prasa en- 
decka lepiej zamilknie. Co szerokie 
masy myślą o Rządzie i obozie prorzą+ 


trzymał tekę ministra 


Genewa, 21. 3. (PAT.) Sekretarz ge- 
neralny Ligi Narodów zakomunikował 
Radzie oraz członkom Ligi Narodów te- 
legram, podpisany przez Lavala. Rząd 
francuski powołuje się na proklamację 
rządu niemieckiego z dn. 16 marca b. r. 
oraz oświadczenie Goeringa w sprawie 
lotnictwa. s 

W obydwu wypadkach rząd niemiec- 


ki odrzucił zdaniem rządu francuskiego | 


aktem jednostronnym zobowiązania, za- 
warte w traktatach, które Niemcy pod- 
pisały. Wstępując do Ligi Narodów, 
której Niemcy są jeszcze członkiem, 
Niemcy przyjęły zobowiązanie skrupu- 
latnego poszanowania traktatów. 


W tych warunkach rząd republiki 


|tranonakiej ma zaszczyt zwrócić uwagę 


Rady na położenie, wytworzone wsku- 
tek stanowiska rządu niemieckiego. W 
związku z powagą zagadnienia, powsta- 
łego wskutek inicjatywy niemieckiej, 
rząd francuski prosi sekretarza general- 
nego o spowodowanie zwołania nadzwy- 
czajnego posiedzenia Rady. 

W związku z konsultacjami między 
Francją, Anglją i Włochami, które ma- 
ją się odbyć zarówno przed podróżą, jak 
i po powrocie ministrów angielskich 
z Berlina, Warszawy i Moskwy, koła Li- 
gi nie przypuszczają, aby Rada mogła 
się zebrać przed 4 lub 5 kwietnia. 


Konferencja trzech mocarstw w Paryżu 


Wezmą w niej udział Laval, Suwich i Eden 


Rzym, 21. 3. (PAT.) Podsekretarz 
stanu dla spraw zagranicznych Suvich. 
wyjeżdża w piątek do Paryża, by wziąć 
udział w konferencji trzech mocarstw, 
zapowiedzianej na sobotę, dnia 23 bm. 

Londyn, 21. 3. (PAT.) Agencja Reute- 
ra donosi: minister Eden uda się samo- 


lotem w sobotę zrana-do Paryża i po 
naradzie z Lavalem i Suvichem wyje- 
dzie pociągiem do Berlina, dokąd przy- 
będzie jednocześnie z Simonem. Druga 
narada ministrów trzech mocarstw, jak 
mówią, odbędzie się prawdopodobnie 


w Stresie. 


Rząd włoski nie może uznać jednostronnego prze- 


kreślenia postanowień 


Rzym, 21. 3. (PAT.) Agencja Stefani do- 
nosi; Ambasador Włoch w Berlinie *ręczył 
ministrowi spraw zagr. Rzeszy następującą 
notę: 

W dniu 16 marca kanclerz Rzeszy zako- 
munikował ambasadorowi Włoch tekst v- 
głoszonej tego dnia ustawy, na podstawie 
której rząd niemiecki przywrócił w Niem- 
czech obowiązkową służbę wojskową i 


traktatu wersalskiego 


zwiększył stan liczebny armji niemieckiej 
do 36 dywizyj. W tydzień poprzedzający 
władze niemieckie zakomunikowały urzędo- 
wo o stworzeniu wojskowego lotnictwa nie- 
mieckiego. Rząd włoski przyjął do wiado- 
mości treść not, wysłanych w związku z 
tem do rządu niemieckiego przez rząd 
Wielkiej Brytanji i Francji. 

Rząd włoski, który ze swej strony pod- 


Rekonstrukcja rządu greckiego 


Na czele gabinetu nadal Tsaldaris 


Ateny, 21. 3. (Pat). Wczoraj wieczorem 
odbyło się zaprzysiężenie nowych ministrów 
greckich. 

Gubernator Gay Macedonji Rallis 
objął ministerstwo spraw wewnętrznych. 
Minister spraw wewnętrznych Chloros o- 
sprawiedliwości, 
Cheotkis — rolnictwo, Nicolitsos podsekre- 
tarjat higjeny, Protopapadakis —  podse- 


kretarjat gospodarstwa narodowego, Livie- 
ratos podsekretarjat komunikacji. Montos 
został mianowany gubernatorem Tracji. 
Premjer Tsaldaris zachował tekę mini- 
stra spraw zagranicznych. Trikupis będzie 
zaprzysiężony dzisiaj jako gubernator Epi- 
ru. W kołach zbliżonych do rządu twierdzą 
że zmiany dokonane w łonie rządu niczem 
nie zmieniają ogólnej linji jego polityki. 


ACEPTEN PJ TATE ZOO JĄC SAO FIO WYRA CR TOO KOTA TIA TWĄ ATZ ZOK SE ARTE ELU O ER a 


dowym, tego najlepszym dowodem są | 


ostatnie wybory do samorządów miej- 
skich i wiejskich, które przyniosły 
druzgocącą klęskę defetystom  endec- 
kim, co jednak prasa endecka skwapli- 
wie przemiłcza. 

Twierdzenie, że obóz pomajowy 
przechodzi do defenzywy, bo truchleje 
na myśl o walce na idee, na programy, 
o zdobywanie opinii pubiicznej, jest ab- 
surdem. Nie my truchlejemy o swe sta- 
nowisko i wpływy w społeczeństwie, 
lecz opozycja, której fundamenty i pod- 
stawy są zmurszałe i strupieszałe, 


Co znaczą szerokie masy na ustach 
różnych krzykaczy partyjnych, o tem 
my bardzo dobrze wiemy. Na ten te- 
mat możnaby napisać nie artykuł w 
dzienniku, lecz vaie tomy. 

My jednak dla „zdobywania“ mas 
tą drogą, co opozycja, nie pójdziemy. 
Obcy jest nam duch dcmagogji i obce 
nam są metody partyjne. 

Nam przyświeca wielka idea: utrwa- 
lenie mocarstwowego stanowiska Pol- 
ski i zapewnienie Jej rj dł z po 
wieczne czasy. 


trzymywał zawsze właściwość rewizji czę- 
ści piątej traktatu wersalskiego w drodze 
rokowań między rządami zainteresowanemi, 
przyłączył się do zasady, że kwestja zbro- 
jeń niemieckich powinna być przedmiotem 
badań w rokowaniach tak, jak to zostało 
ustalone w deklaracji z dnia 11 grudnia 
1932 r. przy udziale przedstawiciela Nie- 
miec. Ta procedura przyjęta została począt- 
kowo przez rząd niemiecki w jego komuni- 
kacie z dnia 14 lutego. 

Rząd włoski uważa więc za swój obowią- 
zek poczynić jaknajdalej idące zastrzeżenia 
w sprawie decyzji rządu Rzeszy i jej praw- 
dopodobnych następstw. Rząd włoski starał 
się zawsze stawać po stronie Rzeszy w sy- 
stemie wpółpracy między grupą mocarstw 
zainteresowanych, które winny były uznać 
całkowicie przysługujące Rzeszy prawa i jej 
adpowiedzialności, jako państwa suweren- 


"nego. Właśnie ze względu na to decyzja rzą- 


du Rzeszy staje się rzeczą szczególnej wagi, 
zwłaszcza ze względu na stan niepewności, 
jaki budzi we wszystkich krajach. 

Rząd wioski dawał wielokrotnie dowód 
swej chęci współpracy międzynarodowej i 
zamierza powodować się nadal temi same- 
mi dyrektywami, odpowiadającemi potrze- 
hom narodu i zasadom współpracy europej- 
skiej, lecz czuje się w obowiązku. oświad- 
czyć, że w ewentualnych przyszłych roko- 
waniach nie będzie mógł uznać, jako sytua- 
cję faktyczną, stanu powstałego z jedno- 
stronnej decyzji, anulującej zobowiązanie o 
charakterze międzynarodowym. 


Rząd Stanów Zjednoczonych 

również będzie protestował 

Londyn, 21. 3. (PAT.) Reuter donosi z 
Waszyngtonu: Prezydent Roosevelt i jego 
doradcy badają obecnie raport ambasadora 
Stanów Zjednoczonych w Londynie, poda- 
jący stanowisko brytyjskie wobec sytuacji 
europejskiej. Rząd Stanów Zjedn. nie po- 
wziął jeszcze decyzji, czy i jakie demarche 
uczyni wobec akcji niemieckiej. Protest 
przeciwko pogwałceniu traktatu pokojowego 
przez Niemcy jest przedmiotem badań. 


Ambasadorowieniemiecki 
i francuski u min. Becka 
(o) Warszawa 21. 3. (tel. wł.). Minister 
Spraw Zagranicznych Beck przyjął dnia 21 
bm. ambasadora Rzeszy Niemieckiej von 
Moltkego i ambasadora Francji Laroche'a. 
Obaj ambasadorowie poinformowali mini- 
stra Becka o ostatnich zarządzeniach i po- 
sunięciach swych rządów, 'w związku z 
wprowadzeniem w Niemczech powszechnej 
służby wojskowej. 
| E 


Zamach pod Bia Torbagy 
dziełem hypnotyzera 
_ Białogród, 21, 3. (PAT.) Do sądu w Subo- 
ticy zgłosił się adwokat dr. Karol Grekusza, 
składając sensacyjne zeznanie, iż on to wła- 
śnie hypnotyzował Matouszke w celu skło- 
nienia go do wykonania zamachu dynami- 
towego na pociąg. Jak wiadomo, bezpośre- 
dnio przed zamachem pod Bia Torbagy Ma- 
touszka bawił w okolicy Subotic. Adwokata 


| Grekusza aresztowano. 
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Czwartkowa debata w Sejmie 


Rządowy projekt ustawy o klasyfikacji gruntów spotkał się z jednomyślnością wszystkich klubów 


Warszawa, 21. 3. (Pat). Dzisiejsze posie- 
dzenie plenarne Sejmu rozpoczęło się od re- 
feratu posła Psarskiego o rządowym pro- 
jekcie ustawy, dotyczącej opodatkowania 
tłuszczów. Sprawozdawca zaznaczył, że 
przedłożenie projektu nie jest posunięciem 
fiskalnem, lecz wybitnie gospodarczem i ma 
na celu ograniczenie importu sztucznych 
tłuszczów. Projekt ustawy przyjęto w obu 
czytaniach. 


POŻYCZKA WEWNĘTRZNA 
UCHWALONA. 

Następnie Izba przystąpiła do debaty nad 
projektem ustawy, upoważniającej ministra 
skarbu do wypuszczenia pożyczki wewnę- 
trznej. Referent Gliński wskazał na stały 
rozwój kapitalizacji wewnętrznej, wyrażają- 
cej się wzrostem wkładów oszczędnościo- 
wych zarówno w KKO, jak i w innych in- 
stytucjach finansowych. W tych warunkach 
można stwierdzić, iż istnieją wystarczające 
środki na pokrycie projektowanej pożyczki 
bez uszczerbku dla kapitałów obrotowych. 
Wobec nieustalenia ustawowego oprocento- 
wania i kosztów obsługi pożyczki, sprawy te 
pozostawione są decyzji Rady Ministrów, co 
jest słuszne z uwagi na to, że nie jest prze- 
sądzone, czy pożyczka będzie miała charak- 
ter premjowy czy zwykły. Następnie refe- 
rent omawia poszczególne artykuły projek- 
tu. Po przemówieniach kilku mówców pro- 
jekt ustawy przyjęto w drugiem i trzeciem 
czytaniu, 


REFORMA PODATKU GRUNTOWEGO. 

W dalszym ciągu Izba przystąpiła do de- 
baty nad rządowym projektem ustawy o0 
państwowym podatku gruntowym. Obszer- 
ny referat wygłosił poseł Czernihowski, 
wskazując m. in., że jest to pierwszy projekt 
reformy podstawowego podatku gruntowe- 
go. Przewiduje on zasadnicze podstawy 
przyszłego podatku gruntowego, najniższe i 
najwyższe granice, obciążenia oraz klasyfi- 
kację gruntów. 

Komisja w porozumieniu z rządem opra- 
cowała podstawy dla reformy podatku grun 
towego, dotyczące samej klasyfikacji grun- 
tów. Zgodnie z projektem rządowym doko- 
nany będzie podział gruntów na 6 kategoryj 
wedle rodzaju użytkowego oraz podział na 
okręgi rolnicze i leśne. Nowy podział grun- 
tów będzie mógł służyć za podstawę przy u- 
dzielaniu kredytów. 

Po referacie rozwinęła się obszerna dy- 
skusja. Poseł Gruetzmacher (Str. Nar.) o- 
świadczył m. in., że mimo szeregu manka- 
mentów, które zawiera projekt, Klub uważa 
ustawę ża pozytywny krok naprzód i dla- 
tego będzie głosował za nią. Poseł Maksy- 
miljan Malinowski (Str. Lud.), uważa klasy- 
fikację gruntów za rzecz niezbędną, ale 
twierdzi, że klasyfikacja przedłożona Sej- 
mowi nie jest ani właściwa, ani słuszna. 


POKOJE| 
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Ćwiczenia wojskowe dla starszych 
roczników w Niemczech 

Berlin 21 3. (PAT). Ze strony poinformo- 
wanej oświadczają, że postanowienia wyko- 
nawcze do niemieckiej ustawy wojskowej o- 
głoszone zostaną dopiero w przyszłym ty- 
godniau. Niesprawdzone oficjalne wersje mó- 
wią o rozciągnięciu obowiązku służby woj- 
skowej na wszystkie roczniki do 1900 r. 

Starsze roczniki mają być wezwane na 6 
do 8 tygodniowe ćwiczenia. Poborowi, nale- 
żacy do wolnych zawodów, mają otrzymać 
prawc do odbywania służby w misjszu ich 
zatrudnienia oraz spędzania nocy we włas 
nem mieszkaniu prywatnem. 


Bydło do Palestyny 


(0) Warszawa 21. 3. (tel. wl). Z końcem 


tego miesiąca ma być zniesiony zakaz wy- 
wozu bydła do Palestyny. 


Mówca proponuje odłożyć ustawę na póź- 
niejszy czas. 

Po przemówieniu jeszcze kilku posłów 
zabrał głos p. minister rolnictwa i ref, rol- 
nych Poniatowski, który zaznaczył na wstę- 
pie, że wszystkie głosy w dyskusji oświad- 
czyły się za koniecznością przeprowadzenia 
nowej klasyfikacji gruntów. W zakończeniu 
swego przemówienia p. minister podkreślił, 
że dobre przeprowadzenie klasyfikacji grun- 
tów będzie dość kosztowne i pochłonie kil- 
kanaście miljonów. Dzieło to powinno od- 


być się przy współdziałaniu całego rolnic- 
twa i p. minister sądzi, że rząd ma prawo 
zwrócić się do posłów o pomoc w tej spra- 
wie. W głosowaniu odrzucono wszystkie po- 
prawki, zgłoszone do projektu i projekt u- 
stawy przyjęto -w obu czytaniach głosami 
wszystkich klubów. Po uchwaleniu projek- 
tu rozległy się w Izbie huczne oklaski. 

Następne posiedzenie jutro o godz. 16-ej. 
Na porządku dziennym m. in. ustawa o peł- 
nomocnictwach i umowa handlowa z An- 
glją. 


Do poniedzialku 25 bm. 


odnowić można przedpłatę 


na Il. kwartał wzgl. miesiac kwiecień 
u listowych 


Późniejsze zamówienie spowodować może przerwę w 
dostawie pierwszych numerów na początku Kwietnia. 


Nowe zarządzenia w sprawie zobowiązań wenecka 
z tytułu obrotu towarowego 
'(0) Berlin, 21: 3. (Tel. wł.) Niemiecka | wierzytelności z. obrotu towarowego mo- 


Centrala, Dewiz wydała okólnik, regulu- 
jący sprawę pokrycia zobowiązań z ty- 


gą być rozrachowane z zobowiązaniami 
z tytułu kosztów ubocznych z innych in- 


tulu obrotu towarowego z zagranicą w j teresów oraz takie, przy których tylko 


drodze rozrachunku z wierzyfelnościa- | pewien określony rodzaj kosztów ubocz- 


mi. Okólnik ten rozróżnia interesy roz- 
rachunkowe prywatne, przy których 


nych podlega rozrachunkowi. 


Rekordowy lot balonowy na wysokość 


Podjąć go mają polscy oficerowie 


(0) Warszawa, 21 3. (Tel. wł.) W sfe- ; kość. Załogę balonu stanowić mają kpt. 
rach lotniczych kursuje pogłoska, że w | Burzyński i por. Wysocki, obaj z II. ba- 
najbliższym czasie projektowany jest | taljonu balonowego w Jabłonnie. 


rekordowy lot balonu wolnego na wyso- 


Spadek po marszałku Hindenburgu 
dla Niemców wielkopolskich 


Niezwykły pomysł oszusta 


Poznań 21. 3. (PAT). Ofiarą specjalnego o- 
szustwa padło wielu Niemców obywateli pol- 
skich, zamieszkałych w Wielkopolsce. Po 
rozmaitych miejscowościach tej dzielnicy 


grasował przez kilka tygodni osobnik, który 


podawał do ich wiadomości, że marszałek 
Hindenburg, który jak wiadomo urodził się 
w Poznaniu, zapisał przed śmiercią w testa- 
mencie znaczną część swego majątku na 
rzecz Niemców, mieszkańców Wielkopolski. 


Oszust rozdawał nawet po 2 złote kwity | 


z jakiegoś fikcyjnego kwitarjusza, upoważ- 
niające rzekomo do podjęcia rzekomo części 
spadku. Równocześnie wyznaczył dzień 21 
bm. jako dzień wypłaty spadku. 

W oznaczonym dniu przybyło do Pozna- 
nia do konsulatu niemieckiego bardzo wiele 


osób, które domagały się wypłaty spadku. 


Dopiero z wielkim trudem przy interwencji 


policji udało się wytłumaczyć zebranym, że | 


padli ofiarą oszustwa, 


Tragiczny lot nad Czarnym 
Lądem 


Jak zginął gubernator francuski w Afryce 
podzwrotnikowej? 


Paryż 21. 3. (PAT). Agencja Havasa po- 
daje szczegóły katastrofy samolotu, w któ- 
rym znajdował się gubernator francuski Af- 

| ryki podzwrotnikowej — Renard, 

Jak się okazuje, po zetknięciu się z ziemią 
samolot wyżłobił w niej bruzdy długości 200 
m., poczem roztrzaskał się. Z pierwszych ra- 
portów, jakie nadeszły z miejsca wypadku 
wynika, że wszystkie osoby, znajdujące się 


w samolocie poniosły śmieró. 

Przyczyną katastrofy był EN GRENA 
nie niezwykle gwałtowny wiatr, który unie- 
możliwił zupełnie piłotowi kierowanie sa- 
molotem. Wypadek wydarzył się o 75 km na 
południowy wschód od Bolobo (w Kongo bel 
gijskiem), Rząd francuski postanowił, że po- 
grzeb gubernatora Renarda i innych ofiar 
katastrofy odbędzie się na koszt państwa. 
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Do nabycia we wszystkich aptekach. 


W rocznicę urodzin 
cesarza Iranu 
Z okazji obchodu rocznicy urodzin cesa- 
rza Iranu, Pan Prezydent Rzeczypospolitej 
Polskiej prof. Ignacy Mościcki wysłał na- 
stępującą depeszę: 

Jego Cesarska Mość Reza Shah Pah- 
lavi Cesarz Iranu, Teheran. 

Z okazji urodzin Waszej Cesarskiej 
Mości, proszę o przyjęcie mych jaknaj- 
lepszych życzeń i powinszowań. 

(—) Ignacy Mościcki. 
W odpowiedzi Pan Prezydent Rzeczypos- 
politej Polskiej otrzymał następującą de- 
peszę: 
„Dziękuję serdecznie Waszej Eksce- 


lencji za łaskawe życzenia i powinszo- 
wania z okazji rocznicy mych urodzin. 


(—) Reza Shah Pahlavi.* 


Rezygnacja z mandatu 
poselskiego 


(o) Warszawa, 21. 3. (Tel. wł.) Poseł 
Waszkiewicz przesłał do prezesa Sław- 
ka list z oświadczeniem, że rezygnuje 
z mandatu poselskiego. 


Japoński gość na "pg 
(o) Chorzów 21. 3. (tel. wł.). Naczelny dy- 
rektor kolei mandżurskiej Japończyk Muko- 
ki w podróży naukowej po Europie zawitał 
do Chorzowa i zwiedził szyb „Prezydent Mo- 


„| ścicki”. 


Umowa polsko -brytyjska 
o wzajemnem uznawaniu świa. 
dectw okrętowych 
.- Londyn, 21. 3. (Pat). Dziś w Foreign Of- 
fice dokonano wymiany dokumentów raty- 
fikacyjnych, zawartej dn. 16 kwietnia 1934 
r. polsko - brytyjskiej umowy o wzajem- 
nem uznawaniu świadectw okrętowych. Ze 
strony brytyjskiej wymiany dokonał mini- 


| ster Simon, ze strony polskiej ambasador 
Raczyński. 


Przestemplowanie listów zastaw- 
nych Poznańskiego Ziemstwa 
Kredytowego 


Listy dolarowe zamienione będą 
na listy złotowe w złocie 


(0) Poznań 21. 3. (tel. wł.). Poznańskie 
Zierastwo Kredytowe przystępuje z dniem 
pierwszego kwietnia do przestemplowania 
swych 4 i pół procentowych listów zastaw- 
nych dolarowych sorji K. z roku 1933 na 4 
i pół procentowe listy zastawne, opiewające 
na złote w złocie po kursie 8,91,41 zł. w zło- 
cie za jednego dolara w złocie. 

Właściciele listów zastawnych obowiąza- 
ni są przedłożyć je w kasie Ziemstwa Kre- 
dytowego w Poznaniu. Przestemplowanie 


będzie uskuteczniane bezpłatnie, Listy, prze 


słane pocztą, zwracane będą tą samą drogą 
na ryzyko wysyłającego z doliczeniem ko- 
sztów porta. 


Pa. s 


- Pomorza bronić musi 
silna flota wojenna! 


na zakup rakoodpornych sadzeniaków ziemniaczanych 


Oddział grudziądzki Państwowego Ban- 
ku Rolnego przystąpił obecnie do akcji 
udzielania kredytów krótkoterminowych na 
zakup sadzeniaków rakoodpornych ziemnia- 
ków. Na akcję powyższą Państwowy Bank 
Rolny na terenie swej działalności przezna- 
czył sumę zł. 15.000,—, 

Kredyt udzielany będzie gospodarstwom 
rolnym, posiadającym grunty zarażone i 
zagrożone rakiem  ziemniaczanym, wzgl. 
nieposiadającym takich gruntów, lecz za- 
kupującym elity, lub oryginalne sadzenia- 
ki odmian rakoodpornych, celem dalszej re- 


produkcji dla terenów zarażonych tą choro- 
bą. 

Kredyt udzielany będzie ua termin 9 
miesięczny, pod zabezpieczenie wekslowe. 

Składane weksle winny odpowiadać wy- 
maganiom Banku Polskiego. 

Kredyt będzie bezprocentowy. 

Podania o kredyt winny być składane 
za pośrednictwem Pomorskiej Izby Rolni- 
czej w Toruniu, która ze swej strony otrzy- 


mane podania będzie opinjowała pod wzlę- | 


dem doboru odmian ziemniaków i źródeł 


ich nabycia, 


Realizacja kredytu odbywać się będzie w 
ten sposób, że Państwowy Bank Rolny w 
porczumieniu z Pomorską Izbą Rolniczą 
pokrywać będzie przedłożone rachunki do- 
stawców ziemniaków, w ramach przyznane- 
go kredytu. 

Państwowy Bank Rolny zaznacza, że 
kredyty udzielane będą tylko tym rolni- 
kom, którzy z zeszłorocznego, analogiczne- 
go. kredytu wywiązali się należycie i po- 
kryli go w terminie, oraz tym klientom 
Banku, którzy skonwertowali, wzgl. uregu- 
lowali swoje zadłużenia, 
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Silny rząd w demokratycznem 


PIĄTEK, DNIA 22 MARCA 1935 R. 


LL 


Bezpośrednio niemal 
marca 1921 r. już po krótkim okresie 
doświadczeń, jasnem się stało dla na- 
szych polityków i dla opinji oświecone- 
go ogółu, że uchwalona świeżo konsty- 
tucja nie czyni zadość podstawowym 
potrzebom polskiej rzeczywistości i 
wymaga rychłej poprawy. Lecz świa- 
domość istniejącęgo zła nie wyraziła 
się w epoce przedmajowej żadnym czy- 
nem konkretnym. 

Wszechwładny sejm traktował pod- 
ówczas zawsze zagadnienia ustrojowe 
tylko w sposób konjunkturalny, zgod- 
nie z aktualnym interesem partyjnej 
rachuby. Prawica, stwarzała w swych 
deklaracjach iunctim między reformą 
konstytucji a zmianą ordynacji wybor- 
czej, licząc na to, że zmiana ta, przepro- 
wadzona w myśl jej życzeń, zapewni jej 
większość w przyszłych ciałach parla- 
mentarnych. Lewica deklamowała nie- 
jednokrotnie o wadach ustawy konsty- 
tucyjnej z 17 marca, lecz pragnęła rów- 
nież odwlec całe zagadnienie aż do mo- 
mentu nowych, może  szczęśliwszych 
dla niej wyborów. 

Dopiero obóz pomajowy postawił za- 
gadnienie reformy ustroju w sposób 
konkretny i w opinji publicznej i na te- 
renie parlamentarnym, chociaż w sej- 
mie lat 1928—1930 był w mniejszości, 
był okrążony przez zblokowaną anty- 
rządową opozycję. Obóz pracy państwo- 
wej, podejmując inicjatywę ustrojowej 
przebudowy, usiłował wcielić w czyn 
wskazania Wielkiego Wychowawcy i 
Wodza Narodu, Marszałka Piłsudskie- 
go, który od pierwszych dni Polski Od- 
rodzonej w odpowiedniej organizacji 
państwa widział fundament jego skrze- 
pnięcia i rozwoju, 

Już w lipcu 1922 r. — w czasie prze- 
silenia rządowego po dymisji gabinetu 
Ponikowskiego — Marszałek Piłsudski 
w szeregu przemówień i enuncjacyj 
wystąpił w sposób zdecydowany prze- 
ciwko supremacji parlamentu w życiu 
państwowem. „Panowie staliście się 
istotą dwoistą, rządem i źródłem praw. 
Dopóki ta dwoistość istnieje, nie wej- 
dziemy w stan normalny“... Wystąpił 
przeciw panoszącym się równocześnie 
złym obyczajom parlamentarnym, któ- 
re interpretowały konstytucję w kie- 
runku zwężającym jeszcze bardziej 
uprawnienia Głowy Państwa i rządu, 
które np. z osławionego Konwentu Sen- 
jorów nieprzewidzianego wogóle 
żadnym aktem prawnym czyniło 
nadrzędne, jedyne niemal źródło wszel- 
kiej władzy w Polsce. 

W niewiele miesięcy później, w dniu 
28 listopada 1922 r., Marszałek Piłsud- 
ski, otwierając pierwszy zwyczajny 
sejm Rzeczypospolitej, znów przypom- 
niał posłom, że razem z nimi „praco- 
wać będą i inne jeszcze równorzędne 
organy państwowe“ i wzywał do lojal- 
ności wobec „ludzi, stronnictw i in- 
stytucyj państwowych“. A później — 
aż po rok 1930 — w szeregu publikacyj, 
oświadczeń i wywiadów wciąż aktuali- 
zował zagadnienia ustrojowe, budził 
czujność narodu, był dzwonem biją- 
cym na alarm wobec panoszącego się 
zła, był okrutnym biczem gniewu i 
wzgardliwego sarkazmu wobec wiel- 
możów z ulicy Wiejskiej, co dla partyj- 
nych i osobistych korzyści stracili z 
oczu do cna najwyższe wspólne nam 
wszystkim dobro — interes państwa, 
strącając je szaleńczo na dno rozpręże- 
nia i niesławy. 

Wskazania ustrojowe Marszałka 
Piłsudskiego, ujęte najogólniej, spro- 
wadzają się do dwóch założeń: 1) Wy- 
posażenie Głowy Państwa w atrybuty 
konieczne dla sprawowania najwyż- 
szego w Rzeczypospolitej urzędu i silny 
rząd — odpowiedzialny przed sejmem 
— jako organ władzy wykonawczej. 2) 
Demokratyczny ustrój państwa, za- 
pewniający ogółowi obywateli współ- 
udział w pracy państwowej i kontrolę 
czynników wykonawczych. Marszałek 
Piłsudski, który powiedział o sobie, że 
jest „z przekonania jednym z najszczer- 
szych demokratów kraju“, który dwu- 


po akcie z 17 


. krotnie — w listopadzie 1918 r. i w ma- 


ju 1926 r. — odrzucił dyktaturę, złożo- 
ną mu w ręce przez wypadki dziejowe, 


— Piłsudski w swych konstytucyjnych. 
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wskazaniach nie szuka tak popular- 
nych dziś, uproszczonych metod rzą- 
dzenia, zastrzegając dla społeczeństwa 
prawo aprobaty i kontroli. 

Obóz pomajowy wciela w życie te 
wskazania. Już w drugim sejmie zwy- 
czajnym klub BBWR zgłasza do laski 
marszałkowskiej projekt ustawy, zmie- 
niającej konstytucję z r. 1921 i powodu- 
je uchwałę Sejmu z 22 stycznia 1929, 
stwierdzającą potrzebę przystąpienia 
do rewizji zasad naszego ustroju. Sejm 
ten miał zagwarantowane konstytucyj- 
nie specjalne uprawnienia dla znoweli- 
zowania ustawy konstytucyjnej. Cecho- 
wała go jednak tak wielka rozbieżność 
w poglądach na istotę zagadnienia i 
tak wielkie rozbicie na frakcje, że ini- 
cjatywa klubu BBWR utonęła w gadul- 
stwie i celowym sabotażu opozycji. O- 
rędzie Prezydenta Rzeczypospolitej, 
rozwiązujące ten sejm przed upływem 
kadencji, wskazywało na zagadnienie 
naprawy ustroju jako na główną przy- 
czynę rozwiązania i najważniejszy cel 
pracy obecnego sejmu. 

Dokonał tej pracy obóz Marszałka 
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TO ŚRODEK 
UPIĘKSZAJĄCY 


Piłsudskiego. Od marca 1931 r., kiedy 
to klub BBWR znów wystąpił z inicja- 
tywą ustawodawczą, poprzez rozległe 
prace komisyjne, poparte znaną ankie- 
tą konstytucyjną i współudział wybit- 
nych rzeczoznawców, poprzez uchwałę 
sejmu z 26 stycznia 1934 r. i poprzez ko- 
rektury, wprowadzone do projektu 
przez senat i przyjęte już przez sejmo- 
wą komisję — nowa konstytucja nie- 
wstrzymanie zbliża się ku momentowi, 
w którym stanie się prawem i funda- 
mentem wewnętrznego ładu i mocar- 
stwowego rozwoju Rzeczypospolitej. 
Ra. 


EO CON CZ ZO EE GC TOO ZYSKA SZW OOO SESS E ETE ASRA 
Beliniacy w Belwederze 


Patrol Beliniaków pr 


zybył konno ze Lwowa z życzeniami dla P. 


Marszałka Piłsudskie- 


go. Na czele patrolu kroczą: Sławek i Zbyszek Matulowscy, którzy towarzyszyli Beli- 
. niakom ze Lwowa. 


„Jak już donosiliśmy, bawiła ostatnio 
wśród Polonji wschodnio-pruskiej i w Zie- 
mi Złotowskiej na Pograniczu, znakomita 
poetka, Kazimiera Iłłakowiczówna, laureat- 
ka tegorocznej państwowej nagrody lite- 
rackiej. 


W „Gazecie Olsztyńskiej* znajdujemy 
opis pobytu poetki w Zakrzewie, w powie- 
cie złotowskim. Cytujemy z niego następu- 
jący wyjątek, świadczący nietylko o gorą- 
cych uczuciach  patrjotycznych rodaków 
poza kordonem, ale i e wielkiem ich uczu- 
ciu wdzięczności za „dobre słowo”, przy- 
wiezione z Polski, z Ojczyzny: 


Po krótkiem przemówieniu wstępnem, 
obrazującem postać i działalność Poetki, 
zjawia się na scenie „Nasza Pani z Polski". 
Wita Ją huragan oklasków. — I popłynęły 
słowa, obwieszczające 


| list od jednego z naszych Czytelników w 
Prusach Wschodnich. Oto p. B. Jeziałowicz 
z Sząfałdu koło Olsztyna w Prusach Wscho- 
dnich pisze nam, że w miejscowej świetli- 
cy przy Towarzystwie Młodzieży w Sząfał- 
dzie „Dzień Pomorski“ jest chętnie czytany 
i że w związku z obchodem Imienin Mar- 
szałka Piłsudskiego napisał wiersz, który 
z wielką uciechą przeczytanoby w numerze, 
poświęconym tej uroczystości. Niestety — 
nie możemy mu uczynić tej przyjemności, 

|gdyż wiersz ów nadszedł do nas zapóźno. 

| W strofach prostych i chropawych a nawet 
trochę w niezgodzie będących z rytmem i 
rymem, ale ogromnie serdecznych składa 
autor cześć Wodzowi Narodu i kończy je 


następującym wzruszającym dwuwierszem: | 


„Wodzu nasz drogi, Marszałku kochany, 
Ojcze i Panie — Tobieśmy oddani!“ 


nam pozdrowienia | ru, aby chociaż kilka chwil spędzić w po- 
anana 


"W Sząfałdzie pod Olsztynem 


tętni życiem świetlica polskiej młodzieży 
Otrzymaliśmy ostatnio niezwykle miły | 


Rodaków z Polski; słowa zapewnienia, że 
tam pamiętają i myślą o nas. 

Barwnym szeregiem snuły nam się przed 
oczami obrazy: 


Starego, ukochanego Marszałka, co to 
na pochyłych barkach dźwiga Polskę z nie- 
bytu — ku lepszej przyszłości. 

Ojca Narodu, 


którego setki tysięcy dziatwy polskiej zasy- 
puje listami, w których zapewniają Go o 
swej miłości i przywiązaniu, i przyrzekają 
pomóc, — budować i bronić Macierzy. 
Dzieci nie szczędzą trudu. Ze wszystkich 
stron Polski pielgrzymują do Belwederu, 
mieszkania ukochanego Dziadka. Każde 
chociaż raz w życiu chciałoby Go zobaczyć. 


Wychodzi błyszczący oficer i oznajmia 
dzieciom, Pan Marszałek chory, Wandzia z 
Jagódką pielęgnują Go. Wówczas dzieci 
zmęczone siadają na dziedzińcu Belwede- 


Jednocześnie p. Jeziałowicz, nadsyła nam 
garść informacyj o świetlicy i pracy Towa- 
rzystwa Młodzieży w Sząfałdzie. Sądzimy, 
że zainteresują one naszych Czytelników. 

A więc pisze nam nasz przygodny kores- 
pondent, że: „Do świetlicy naszej, która 
mieści się w szkole polskiej zapisanych jest 
50 członków. Zbiórki odbywają się w nie- 
dziele i czwartki. Kółko amatorskie świe- 
tlicy wystawiło dwie sztuczki teatralne: 1) 
Na obchód mickiewiczowski: „Dziady II", a 
na zabawę karnawałową: 2) „Jak Kuba od- 
uczył Kasię lenistwa". W lutym odwiedzi- 
liśmy sąsiednie Tow. Młodzieży w Worytach, 
dokąd udaliśmy się kuligiem. Świetlica sta- 
ra się krzewić wśród członków swoich za- 
sady kulturalno-oświatowe*. 

Szczęść Wam Boże w robocie! 

A może napiszecie jeszcze coś c sobie? 


| ccc 


~ |opasanych wstęgami o. barwach narodo- 
wych. ; 
Przywiozła nam „Serce na dłoni“ — zdo- 
bywając serc tysiące. , 
Powędrują z Nią śladem Marysi z pię- 


Stare metody hakatystyczne 


Odmówienie praw publicznych je- 
dynemu Gimnazjum Polskiemu 
"w Niemczech 

Miarodajne instancje szkolne Rzeszy 
Niemieckiej odmówiły udzielenia jedy- 
nej polskiej szkole średniej w Niem- 
czech, prywatnemu Gimnazjum Pol- 
skiemu w Bytomiu, praw publiczności. 

Tę odmowną decyzję zakomuniko- 
wano przedstawicielom strony polskiej 
na konferencji w Ministerstwie Oświa- 
ty Rzeszy w dniu 7. 8. br. 

Mimo szeregu urzędowych wizyta- 
cyj w Gimnazjum, które wypadły zada- 
walająco, mimo uspokajających przy- 
rzeczeń — tuż przed maturą zapadła 
dotkliwa decyzja, którą cała ludność 
polska w Niemczech czuje się jak naj- 
mocniej zaskoczona i upośledzona. 

Jeszcze w dniu 7. 8. br. Związek Pol- 
skich Towarzystw Szkolnych w Niem- 
czech skierował do Ministerstwa O- 
światy Rzeszy stanowczy protest prze- 
ciwko powziętej decyzji. W proteście 
Związek obstaje przy wniosku natych- 
miastowego udzielenia Gimnazjum 
Polskiemu w Bytomiu praw publiczno- 
ści. Pozatem Dzielnica I. Związku Po- 
laków w Niemczech w Opolu wystośo- 
wała na podstawie Konwencji Genew- 
skiej skargę do Komisji Mieszanej w 
Katowicach. i 


Eksport polski na rynek 
chiński 


Statystyka szanghajska podaje wielkość 
importu Chin z Polski w ciągu 1934 r. Z 
danych tych wynika, że Polska dostarczyła 
do Chin w ciągu r. ub, materjałów na pal 
ta i ubrania za sumę 1.791,924 zł, różnych 
materjałów wełnianych na sumę 277.564 zł. 
nrzędzy wełnianej na sumę 521.258 zł, oraz 
bibułki papierosowej na sumę 189.068 zł. 


na dioni“ do serctysiecy 


| bliżu Pana Marszałka. 
Słyszeliśmy i baśń o sierocie Marysi, 
która potajemnie zakradła się do Belwede- 


ru, aby zobaczyć 
Wodza. 


Strażnicy Belwederu dużo z nią mieli kło- 
potu, ale Marysia dopięła swego: Zobaczy- 
ła Pana Marszałka. 

Tak to Pani Iłłakowiczówna oprowadzała 
nas wierszem swym po pałacu belweder- 
skim, ukazując nam z coraz to innej stro- 
ny wielką Postać w siwym mundurze. . 

Niemilknące oklaski i słowa ks. Dr. Do- 
manskiego były wyrazem wdzięczności ca- 
łego zgromadzenia: „Przychodzisz Pani, do 
nas z miasta Matki Boskiej Ostrobram- 
skiej, by nieść słowa pociechy 
nam, którymi gardzą, — dzięki Ci za to!" 

Po recytacjach poszczególne zespoły 
młodzieży polskiej urozmaiciły resztę wie- 
czoru występami, muzyką i śpiewem. u 

Minął znów wielki dla historji Pograni. 
cza dżień! Pani Hłakowiczówna wywiozła 
z Zakrzewa wiązankę róż biało-czerwonych, 


i otuchy 


knej baśni. 

Więcej, stanowczo więcej trzeba takich 
wyjazdów. Kto następny z pośród polskich 
pisarzy pojedzie do tych braci, łaknących 
słowa otuchy”?... 


Nowy incydent w Somali 
Banda abisyńczyków uprowadziła 
100 wielbłądów | 
W Somali włoskiej w pobliżu granicy 
abisyńskiej miał miejsce nowy incydent. 
Uzbrojone bandy, których przynależności 
jeszcze nie stwierdzono, uprowadziły 100 
wielbłądów i zbiegły. do Abisynji. Ruchomy 
oddział włoski, który brał udział w pości- 
gu, zatrzymał się na granicy, chcąc uniknąć 
nowych incydentów. Poselstwo włoskie w 
Addis Abeba złożyło odpowiedni protest. 
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Dwie płaskorzeźby z cyklu „Ekspansja Polski" 
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dłuta St. Rzeckiego, przeznaczone dla Pawilonu Polskiego na Wystawie Między 


narodowej w Brukseli, Pierwsza przedstawia „Morze, druga „Górnictwo*. 


Dnia 21 marca a więc dziś według | wijają się równocześnie z rozwojem 


kalendarza zaczyna się już wiosna. Nie- 
stety owa „kalendarzowa wiosna" nie 
jest jeszcze prawdziwą wiosną i nie da- 
je nam narazie tej prawdziwej radości, 
jaką odczuwa każdy na widok wiosen- 
nego rozkwitu w naturze, Kiedy kalen- 
darz wskazuje nam już wiosnę, najczę- 
ściej mamy jeszcze przed sobą kraj- 
obraz zimowy; śnieg pokrywa pola i łą- 
ki, czasem tylko pod śniegiem budzi się 
pierwsza zieleń do życia, 

Wiosna na ziemiach polskich nie 
zjawia się równocześnie. W jednych 
okolicach zauważyć się daje wcześniej, 
w innych później. Badaniami temi zaj- 
mowali się przyrodnicy i na podstawie 
doświadczeń doszli do ciekawych wyni- 
ków, 

„Astronomiczne pory roku nie zawsze 
zgądzają się z przyrodniczemi obserwa- 
cjami. I tak n, p. w Polsce należy wy- 
różnić kilka nowych pór roku, z któ- 
rych każda zaznacza się w przyrodzie 
odrębnemi objawami. Według tych spo- 
strzeżeń należy przyjąć następujące po- 
ry roku: 1) Przedwiośnie, 2) Pierwioś- 
nie i 3) Wiosna. 


PRZEDWIOŚNIE 

to okres, w którym roślinność budzi się 
z zimowego spoczynku. Zakwitają te 
drzewa, których kwiaty rozwijają się 
wcześniej niż liście, Kwitną więc lesz- 
czyny, czarne olsze, osiki it, d, az 
kwiatów pojawiają się śnieżyczka, żół- 
ty jaskier, podbiał i inne. 


PIERWIOŚNIE. 


jest znów czasem kwitnienia tych 
drzew i krzewów, których kwiaty roz- 


CZANIEC ZATAWIT ZZRKE ROWY CARAT e A PROCE. 
Skok z wysokości 7 kilometrów 


Nowy rekord sowieckiego lotnika 

Donoszą z Moskwy: W dniu 4 marca br. 
znany skoczek sowiecki na spadochronie 
Ksitanow dokonał 204-go skoku zę spado: 
chronem, skacząc z wysokości 6.800 metrów. 
Lot trwał 18 minut. Skok ten stanowi nowy 
rekord świata w skoku na spadochronie bez 
aparatu tlenowego, / 

O swoich wrażeniach w czasie opadania 
Kaitanow opowiada, ca następuje; Na wy- 
sokości 6.800 metrów pilot dał mi znak, że 
samolot nie wzniesie się wyżej, wobec cze- 
go należy skakać. Oddychać było ciężko. 
Głowa ciężyła nieznośnie. Wyskoczyłem z 
kabiny w powietrze. Wywróciłem dwa ko- 
ziołki w powietrzu i pociągnąłem za klam- 
rę spadochronu. Spadochron nie otworzył 
się odrazu, tak, że odczułem wstrząs, przele- 
ciąwszy jakieś 200 metrów. Oznaczało to, że 
spadochron otworzył się wreszcie, 

Przez dwie minuty spadałem w dół dość 
spokojnie, poczem spadochron zaczął się 
huśtać. Wiatr gwizdał w uszach. Było mi 
gorąco mimo silnego mrozu, dochodzącego 
do 40 stopni. Serce tłukło się mocno. Puls 
bił w tempie przynajmniej 150 uderzeń na 
minutę. Poczułem kłucie w sercu. 

Trwało to wszystko jakieś 5 do 7 minut, 
potem znowu nastąpił spadek spokojny. W 
końcy Kaitanow opowiada, że szczęśliwie 
wylądował w odległości mniej więcej 21 km 
od miejsca, z którego rozpoczął lot. 
þennann aea anian] 

Zaparcie. Długoletnie doświadcze- 
nia w szpitalach wykazują, że natural- 


na woda gorzka Franciszka-Józefa 
znakomicie reguluje działalność jelit. 


pierwszych liści, jak jabłonie, grusze, 
czereśnie, wiśnie, czaremchy, porzeczki 
tarnina. Ukazują się też pierwsze liście 
drzew później kwitnących, jak brzoza, 
buk, lipy, dąb i t. d. 


WIOSNA 


zaczyna się zakwitaniem tych drzew, 


których kwiaty ukazują się dopiero po 
rozwoju pierwszych liści, a kończy się 
zakwitaniem zbóż, W tym również 
okresie kwitną narcyzy, bzy ogrodowe, 
żarnowiec, głóg, jarzębina, jawor. 

Po wiośnie dopiero następuje wczes- 
ne ląto, później właściwe lato i każda z 
tych pór roku zaznacza się w przyro- 
dzie edrębnemi objawami. 


Polak bohaterem Ameryki 


Dziś 110-ta rocznica hołdu dla Pułaskiego 


Ciekawa roczniea przypada dziś, 21 mar- 
ca. W tym dniu mija bowiem 110 lat od tej 
pamiętnej w Ameryce chwili, kiedy Stany 
Zjednoczone składając hołd generałowi La- 
fayette, uczeiły także pamięć naszego wiel- 
kiego bohatera, Kazimierza Pułaskiego. 

Wielki mąż Francji gen. Lafaytte, to jak 
wiadomo — bojownik swobody, jeden z 
twórców wolności amerykańskiej i przyja- 
ciel Jerzego Waszyngtona. Już jako staru- 
szek, przybył on w r. 1825 do Ameryki i 
przyjazd jego stał się wielką manifestacją 
narodową, 


Statek generała wylądował — ciekawa 


rzecz — obok miąsta Savannah, w stanie 
Georgia, gdzie poległo dwóch znakomitych 
wodzów: jednym był gen. Greene (zwierz- 
chnik i przyjaciel Kościuszki), drugim był 
bohater Polski i Ameryki, nasz Kazimierz 
Pułaski. 

Podniosłe uroczystości w  Savannach 
trwały od 19 do 21 marca 1825 r., a głównym 
ich momentem było położenie kamienia 
węgielnego pod dwa pomniki dla genera- 
łów: Greena i Kazimierza Pułaskiego. 
Wzruszające były uroczystości zwłaszcza 
ku czci naszego bohatera. Miejsce, na któ- 


|remm miał stanąć pomnik Pułaskiego 500 


Obstrukcja, złe funkcje trawienia, 
rozkład i fermentacja w jelitach, nad- 
kwaśność soku żołądkowego, nieczysta. 
cera na twarzy, piersiach i plecach, 
czyraki, katary błony śluzowej, ust, 
przemijają prędko przy użyciu natural- 
nej wody gorzkiej Franciszka-Józefa. 


| aa 
Coraz mniej milionerów w Anglii 


Liczba miljonerów w Anglji zmniejsza 
się coraz bardziej, jak to wskazuje statysty- 
ka urzędów podatkowych za r. 1934. Nato- 
miast wzrasta liczba drobnych płatników 
podatku dochodowego. 

Za miljonerów uważani są w Anglji lu- 
dzie, którzy płacą podatek od 40.000 funtów 
dochodu rocznego, co odpowiada oprocento- 
waniu kapitału w wysokości jednego mil- 
jona funtów. 


W roku 1938 liczyła Anglja 452 podatni- 
ków miljonerów, w 1932 r. — 534, w 1931 r; 
— 678. Spadek liczby miljonerów jest zatem 
faktem bijącym w oczy. Natomiast ogólna 
liczba podatników wzrosła od 1925 r. o 8 
miljony osób, pomimo kryzysu gospodar- 
czego. W 1933 r. liczba płatników podatku 
dochodowego w Anglji wynosiła 7,800.000 
osób, które wpłaciły do skarbu państwą 
28.617,483 funty podatku dochodowego. > 


62 tysiące katastrof kolejowych 
w Rosji w ciągu roku! 

Z Moskwy komunikują: Nowy komisarz ko 
munikacji Kaganowicz wydał rozporządze- 
nie, nakazujące zdecydowaną walkę z kata- | 
strofami na kolejach sowieckich, które wy-. 
nikają przedewszystkiem ze złego stanu to- 
ru i niedbalstwa personelu. W ciągu ubie- 
głego roku w Rosji wydarzyło się ogółem 62 
tys. katastrof. Kilkaset osób postradało ży- 
cie w tych katastrofach, a wiele tysięcy jest 
rannych. W katastrefach tych uległo znisz- 
czeniu 7 tys. parowozów i przeszło 64 tys. 
wagonów. 
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dzieci obsypało kwieciem, w licznych prze- 
mówieniach podniesiono zasługi Pułaskie- 
go. Cała uroczystość poświęcenią kamienia 
węgielnego pod pomnik Pułaskiego (którego 
budowę ukończono dopiero w r. 1853), była 
niezapomnianą manifestacją uczuć wdzięcz- 
ności Ameryki dla Polski. 


Zgon „królowej srebra“ 


Była miljonerka zmarła w skrajnej nędzy. 


Prasa amerykańska zamieściła w tych 
dniach krótką notatkę: „P. Elżbietę Mc. 
Court Tabor znalezioną martwą w jej chat- 
ce koło Leadville w st. Colorado. Stwierdzo- 
no, że śmierć nastąpiła skutkiem zmarznię- 
cia". 

Tak zakończyły się niezwykłę koleje ko- 
biety, które dość dawno temu służyły już 
za temat do sensacyjnego filmu; rzeczywi- 
stość była jednak jeszcze sensacyjniejszą 
i okrutniejsza, niż dzieło kinematografji. 

Dopiero w trzy tygodnie po śmierci pani 
Tabor sąsiedzi znaleźli jej zwłoki w samot- 
nej chatce, stojącej u wejścia do szybu ko- 
palni rudy srebrnej. Trochę pożywienia i 


dwa dolary w gotówce — oto resztki ma- 
jątku staruszki, — majątku — który oce- 
niano swego czasu na 30 miljonów dola- 
rów. 

Mąż jej Horace Austin Tabor był jedną z 
tych legendarnych niemal postaci, jakich 
historja St. Zjednoczonych ma pod dostat- 
kiem. Był on z zawodu kamieniarzem; w 
młodych latach zdobył znaczny majątek na 
spekulacjach ziemią w stanie Colorado, na- 
stępnie został poczmistrzem i kupcem. W 
r. 1859 kupił udział kopalni srebra, która 
po kilku latach zaczęła dawać 35.000 dola+ 
rów dziennego dochodu. 

Tabor stał się bogaczem, Wybrano go 
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Dorocznym zwyczajem w dniu 6 kwietnia odbywają się zawody  wioślarskie między 
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załogami dwóch najstarszych uniwersytętów angielskich. Na ilustracji załoga Çam- 
bridge trenująca na Mortlake. 
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burmistrzem miasta Leadville a później gu- 
bernatorem st. Colorado. Pierwszej swej żo-' 
nie, za starej już i za brzydkiej dla boga- 
cza wypłacił 1.200.000 dolarów odszkodowa- 
nia i rozwiódł się z nią. 

Wziął sobie za żonę młodą 21-letnią roz- 
wódkę Elżbietę Me. Court, jedną z najpięk- 
niejszych kobiet St. Zjednoczonych. Ślub. 
odbył się w Waszyngtonie, sam prezydent 
St Zjednoczonych znajdował się w gronie 
gości weselnych. Nic dziwnego: przecież se- 
nator Tabor był jednym z najznaczniejszych 
i najbogatszych obywateli kraju. s 

Ale wkrótce wspaniałość miała się skoń- 
czyć: St. Zjednoczone przeszły na standard 
złota, srebro strąciło swą wartość. Tabor, . 
który w Waszyngtonie wydawał codziennie 
10.000 dolarów, w Denver za miljon dolarów 
pobudował gmach opery, sprzedać musiął 
wszystko na spłatę długów. Pozostała mu 
jedynie kopalnia, niemal bezwartościowa i 
chata u wejścia do szybu, 

Pracował w Denver jako prosty robot- 
nik, aż mu w końcu dawni przyjaciele wy- 
starali się o stanowisko ..pocztmistrza. 
zmarł w r. 1899. 

Pozostawił żonie tylko kopalnię a umie- 
rając zaklinał ją, aby tego źródła stracone- 
go bogactwa się nie wyzbywała, bo kiedyś 
przyniesie jej ono jeszcze szczęście. 

Przez trzydzieści sześć lat pani Tabor, 
wierząc Święcie słowom męża, nie opu- 
szczała chaty u wejścia do szybu, nawet 
wtenczas gdy odebrano jej za długi wyczer- 
paną już kopalnię. 

Kiedy jedna z wytwórni filmowych na- 
kręcała film z życia jej męża, otrzymała 
propozycję, które mogły poprawić jej nędz- 
ne życie. Nie chciała jednak słyszeć o żad- 
nej zmianie. Co tydzień schodziła do pod- 
ziemnych ganków kopalni, uzbrojona w 
kilof i młot i daremnie poszukiwała cenne- 
go ongiś kruszczu. y 

Dopiero w 73 roku życia śmierć wybawiła 
ją od dalszej nędzy, 
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Ka ziemiach $omotza 


Pomorze w hołdzie Marszałkowi Piłsudskiemu 


W kresowych Chojnicach 


Już w przeddzień imienin Wodza miasto 
przybrało odświętny wygląd. Szczególnie 
pięknie wyglądało Starostwo, płonące wie- 
czorem światłem kolorowych lampek i ra- 
tusz udekorowany białym orłem. Koło Ro- 
dziny Urzędniczej zorganizowało na otwar- 
cie nowego lokalu w Polonji Żywy Dzien- 
nik, redagowany przez chojnicką grupę Zrę- 
bowców pod hasłem imienin Marszałka. U- 
roczytość zgromadziła nietylko członków 
Rodziny Urzędnićzej, ale i zaproszonych 
członków Rodzin Wojskowej, Kolejowej i 
Policyjnej. 

Wieczorem w oczekiwaniu capstrzyku 
tłumy gromadziły się na rynku, składy sa- 
morzutnie zamykały się wcześniej. 

Po zapaleniu znicza na mogile żołnierza 
polskiego na placu Jagiellońskim, capstrzyk 
oddziałów wojskowych i'organizacyj P. W. 
wyruszył na rynek, a następnie obszedł ca- 
łe miasto. 

W dniu 19 marca wszystkie organizacje 
zgromadziły się na rynku, skąd nastąpił 
wymarsz do kościoła farnego na uroczyste 
nabożeństwo. Na nabożeństwie obecni byli 
przedstawiciele władz z p. starostą Lipskim, 
p. majorem Berkiem i p. burmistrzem Ha- 
nulą na czele. 

Po nabożeństwie rynek wypełnił się tłu- 
inem obywatelstwa chojnickiego, organi- 
zacjami, wojskiem. Przed ratuszem zgroma- 
dzili się przedstawiciele władz powiatu i 
miasta. 

Na ręce p. starosty Lipskiego składali 
przedstawiciele społeczeństwa chojnickiego 
deklaracje sum dobrowolnie złożonych na 
zakup hydroplanu im. Marszałka Piłsud- 
skiego. 

Następnie udekorowano Krzyżem Zasłu- 
gi 4 obywateli m. Chojnic, a p. komendant 
Jagodziński odebrał od młodych członków 
„Strzelca“ uroczystą przysięgę. 

Po przysiędze Strzelców ruszył ogromny 
pochód na ulicę Dworcową. Część tej ulicy 
została nazwana imieniem Pierwszego Mar- 
szałka Polski. Po przemówieniu rozwinęła 
się defilada odbierana przez p. starostę Lip- 
skiego i p. majora Berka. 

O godz. 1-szej w południe w koszarach 
1 Bataljonu Strzelców odbyło się powitanie 
rekrutów przy zaproszonych przedstawicie- 
lach władz. 

Do rekrutów, stojących w sprawnym sze- 
regu przemówił dowódca bat. p. major Be- 
rek, wskazując im na Najwyższego Wodza, 
jako najidealniejszego człowieka, poczem 
głos zabrali p. starosta Lipski i p. burmistrz 
Hanula, dając tem wyraz serdecznego sto- 
sunku władz i miasta do żołnierza polskie- 
go. Na zakończenie rozdano świadectwa z 
przeszkolenia rekrutów. 

W wieczornych godzinach w wspaniale 
udekorowanej sali hotelu Urban odbył się 
staraniem Zw. Legjonistów raut, który zgro- 
madził takie tłumy osób, jakich nigdy może 
żadna uroczystość chojnicka nie widziała. 
W podniosłym nastroju wysłuchano prze- 
mowy p. kpt. Grodzickiego, poczem nastą- 
piła część koncertowa. A 

Uroczystości imieninowe były przekony- 
wującym dowodem uczuć miasta dla Mar- 
szałka Piłsudskiego: 


Obchód Imienin w Nowem 


Nowe obchodziło nadzwyczaj uroczyście 
imieniny Pana Marszałka Piłsudskiego. 

W dniu 19 marca 1935 kościół farny, w 
którym odbyło się o godz. 9-ej uroczyste na- 
bożeństwo, wypełniony był po brzegi wier- 
nymi, mimo, że w dniu tym czynne były war 
szłaty i fabryki. 

Na zaproszenie dziatwy szkolnej udali 
się delegat Starosty Powiatowego Świeckie- 
go p. Targański oraz przedstawiciele miej- 
scowych władz i urzędów, a także korpo- 
racje miejskie, do pięknie udekorowanej sa- 
li tut. szkoły powszechnej. Dzieci pod kie- 
rownictwem nauczycielstwa uczciły imieni- 
ny Kochanego Dziadka deklamacjami, śpie- 
wami i zbiorowemi występami muzyczne- 
mi. Nastrój. serdecznego uwielbienia dla 
Dostojnego Solenizanta zapanował nie tyl- 
ko w serduszkach tych malców, ale udzielił 
się także starszym gościom. 

Dla ludności miejscowej urządzono wie: 


by gości, przybyłych na akademję. 

W dniach 18 i 19 marca gmach ratusza 
i umieszczony na nim portret Marszałka 
iluminowano licznemi żarówkami koloro- 
wemi. Tłumy mieszkańców długo w noc ra- 
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dowały się pięknym i niespotykanym u nas 
widokiem. 

Korporacje miejskie oraz komitet miej- 
wysłały adresy hołdownicze z 
życzeniami dla Dostojnego Solenizanta. 


Już w poniedziałek w godzinach poran- 
nych przybrało miasto odświętny wygląd 
Wieczorem, zgodnie z ustalonym progra- 
mem przeszedł uroczysty capstrzyk przy 
współudziale wojska i wszystkich organi- 
zacyj PW z orkiestrą na czele, rzęsiście i- 
luminowanemi ulicami miasta i zatrzymał 
się przy ratuszu, gdzie wygłosił podniosłe 
okolicznościowe, przemówienie p. burmistrz 
Stamirowski. Ticzne rzesze publiczności 
wnosiły spontaniczne okrzyki na cześć Wo- 
dza Narodu. A 

Po capstrzyku odbyła się w sali hotelu 
„Dom Polski“ uroczysta akademja. Słowo 
wstępne wygłosił p. burm. Stamirowski. Na- 
stępnie Towarzystwo Śpiewu „Halka* pod 
kierownictwem p. dyr. Marcinkowskiego od- 
śpiewało kilka pięknych pieśni, poczem wy- 
głosił referat okolicznościowy p. wiceburm. 
Szpica. Zbiorowe deklamacje dziatwy szkol- 
nej bardzo starannie wykonane dopełniły 
całości programu. 


We wtorek, dnia 19 odbyło się o godz. 11 


w kościele parafjalnym uroczyste nabożeń- 


stwo, w którem udział wzięli przedstawi- 
ciele władz państwowych, wojskowych i sa- 
morządowych oraz szerokie sfery miejsco- 
wego i okolicznego obywatelstwa. 


Po nabożeństwie odbyła się defilada przed 
ratuszem, którą odbierali pp. płk. Rodewald 
i przedstawiciel p. Starosty mgr. Biedrzyń- 
ski. 

O godz. 16 wyruszyła do Torunia dele- 
gacja społeczna w osobach pp. burm. Stami- 
rowskiego, wiceburm. Szpicy i radcy Ko- 
będzy, gdzie złożyła na ręce przedstawiciela 
Rządu dekłaracje zebranego funduszu na 
hydroplan. 


Cena: Zł. 0.40 do 2.60 
PEBECO Sp. Akc. w Poznaniu 


Wieczorem o godz. 19,30 odbyło się starą- 
niem Związku Strzeleckiego przedstawienia 


amatorskie sztuki pt. „Wodzowi Narodu w 
hołdzie”. Całość wypadła niezwykle pięknie 
dzięki staraniom reżysera ob. W. Piątka £ 
współdziałających strzelców. a 

Podczas przedstawienia przygrywała £ 
werwą orkiestra pocztowego PW pod ba- 
tutą kapelmistrza p. Laskowskiego. Uroczy: 
stości imieninowe, które trwały przez dwa 
dni były widomym znakiem miłości społe* 
czeństwa podgórskiego do osoby Dostojnego 


Solenizanta. 
p 


Akademia Związku Rodziny Rezerwistów w Chełmnie 


W odświętnie przybranej i przepełnionej 
auli szkoły chłopców zagaił prezes powia- 
towy Z. R. p. major Klein w obecności p. 
starosty Białego, przedstawicieli władz miej- 
skich i pokrewnych organizacyj akademię, 
uwypukłając w swem przemówieniu czyny 
Wodza Narodu Pierwszego Marszałka Pol- 


PODZIĘKOWANIE. 


Dziękuję z całego serca wszystkim, którzy w dniach najcięższego smutku mego 


z powodu śmierci męża 


ś. p. Lucjana Nestorowicza 
rotmistrza W. P. 
okazali mi tyle prawdziwego współczucia i pomocy w oddaniu ostatniej poslugi w 


szczególności zaś Księżom Kapelanom Lewickiemu i Trockiemu, Panu 


nerałowi 


MaksymowiczeRaczyńskiemu, Dowódcy 18 p. ułanów Panu Pułkownikowi Kosiarskie: 


mu i Korpusowi Oficerskie mu, 


Dowódcy 27 p. ułanów Panu Pułkownikowi Mally 


ï Korpusowi Oficerskiemu, Komendantowi Miasta Panu Pułkownikowi Matzenauerowi, 
vanu Pułkownikowi Dowborowi, Panu Majorowi Dr. Orzechowskiemu za tak serdeczną 
bezinteresowną opiekę lekarską, Panu Rotmistrzowi Iznoskoffowi Dowódcy Szwadronu 
Zap. 18 p. ułanów, Panu Kapitanowi Starzyńskiemu, Delegacjom formacji Garnizonu 
Toruńskiego oraz wszystkim Przyjaciołom i Znajomym ś. p. Zmarłego: 


Toruń, w marcu 1935 r, 


Narady ekonomiczne w Pomorskiej 
izbie Rolniczej 
w sprawie kształtowania się cen zbóż 


"W ubiegły poniedziałek odbyło się 
posiedzenie Komisji Ekonomicznej Po- 
morskiej Izby Rolniczej. Po wygłosze- 
niu przemówienia wstępnego przez 
Prezesa Izby p. Jana Donimirskiego do- 
konano wyboru przewodniczącego Ko- 
misji, którym został p. Dr. Kazimierz 
Esden-Tempski i zastępcy, którym zo- 
stał p. Jan Ślaski. Następnie Komisja 
przystąpiła do omówienia bardzo aktu- 
alnej i dla rolnictwa pierwszorzędnego 
znaczenia sprawy polityki zbożowej na 
rok 1935/36. 

W szczególności omówiono oddzia- 
ływanie na poziom cen zbóż poszczegól- 
nych elementów tej polityki w roku 
bieżącym, a więc cła wywozowego, pre- 
mij wywozowych, superpremij, kredy- 


tu rejestrowego i zaliczkowego, Pań- 
stwowych Zakładów Przemysłowo-Zbo- 
żowych oraz koncentracji wywozu 
zbóż. 

W dyskusji, prowadzonej na wyso- 
kim poziomie, poszczególni mówcy wy- 
powiedzieli szereg cennych wskazań 
krytycznych i wskazali na wiele mo- 
mentów, mających dla polityki zbożo- 
wej znaczenie podstawowe, a między 
innymi na konieczność zwiększenia we- 
wnętrznego spożycia zbóż, zwłaszcza 
przez wieś. W wyniku tych narad zo- 
stała ustalona oficjalna opinja rolnic- 
twa Pomorskiego na założenie przyszło- 
rocznej polityki gospodarczej na odcin- 
ku kształtowania się cen zbóż. 


ski Józefa Piłsudskiego jako wskrzesiciela, 
jako budowniczego i wreszcie jako wychąf 
wawcy Narodu. 

Garnizonowy chór podoficerski wykonał 
kolejno wiązankę pieśni żołnierskich, zdo- 
bywając rzęsiste oklaski audytorjum. 

Deklamacje o Marszałku Piłsudskim wy“ 
głosili rezrewista Gołębiowski oraz p. Fer“ 
ski (utwór własny). O Marszałku Piłsud+ 
skim jako wychowawcy narodu przemówił 
uczeń VIII klasy Państw. Gimnazjum w 
Chełmnie'p. Korsak. Ak 

Utwory skrzypcowe wykonane przez p. 
Kazimierza Nowakowskiego przy akompart- 
jamencie p. prof. Radzimińskiego wywołały 


| niemilknące brawa. Wreszcie wspomnienia 


legjonowe ujęte w zbiorową deklamację, wy* 
konaną przez zespół Straży Przednich z to- 
towarzyszeniem fanfar stońąją ny zamknię* 
cie programu akademiji, którą Związek i Ro- 
dzina Rezerwistów uczciły Wodza w dni 
Jego imienin. 


Uroczystości w gminie Chełmża- 
wieś 


Na zaproszenie p. wójta Monarskiego, ze. 
brało się w Grzywnie dnia 12 bm. 48 obywa* 
teli jako reprezentantów poszczególnych 
gromad, celem omówienia uroczystości. 

Ustalono, że poszczególne gromady urzą- 
dzą w swoim zakresie uroczystości lokal- 
ne, a w dniu imienin wszystkie organizacje 
gminne wezmą udział w obchodzie w Cheł- 
mży. Pan wójt zaapelował do obecnychs 
aby czynnie zadokumentowano wyraz hoł- 
du dla Pana Marszałka przez składanie 6-. 
fiar na hydroplan. t 

W myśl powziętej uchwały poszczególne» 
gromady urządziły uroczystości we wlas- 
nym zakresie: Gromada Kończewice dnia 18 
bm. capstrzyk. Gromada Grzywna dnia 17 
bm. akademję na sali p. Sitkowskiego. Gror- 
mady: Kuczwały, Sławkowo, Bielczyny, Bo-, 
gusławski, Skąpe i miejscowość Obrąb uro- 
czystości okolicznościowe. 

Dnia 19 bm. mieszkańcy gminy Chełmży- 
wsi brali gremjalny udział w obchodzie w 
Chełmży. Z pośród organizacyj brały u- 
dział: Oddział gminny Z. Strzeleckiego w. 
liczbie 90 członków, Zw. Rezerwistów (eta 
80 członków, Straże pożarne z RAR 
Grzywny. Na hydroplam imienia pana Mar- 
szałka złożyła gmina 985 zł. 

Obywatel gminy. 


AB 


Defraudant z Bydgoszczy rozszarpany 
przez pociąg w 


Nie przeszły jeszcze echa strasznej 
śmierci starego emeryta kolejowego ś. 
p. Kubickiego, który przeciął sobie szy- 
ję i popełnił harakiri niemal, że na 
oczach zrozpaczonej rodziny, a już zno- 
wu Gdynia do głębi wstrząśnięta zosta- 
ła nowym wypadkiem samobójstwa. 

Wczoraj rano przechodńie zauwa- 
żyli na torach kolejowych, biegnących 
wzdłuż domów Z, U. P. U. przy ul. Ślą- 
skiej zmasakrowane i rozszarpane 
zwłoki. młodego mężczyzny. Zmiażdżo- 
ne ciało wskazywało, że został on prag- 
jechany przez pociąg. 

Ponieważ w miejscu tem tory kole- 


czorną akademję z przemówieniem, wystę- jjowe są ogrodzone, przeto nie ulegało 


pami „Lutni“, Strzelca żeńskiego i meskie- wątpliwości, że zachodzi 


tu wypadek 


go, Harcerzy oraz śpiewem solowym. Sala | samobójstwa. 


nie była wstanie pomieścić ogromnej licz- 


Natychmiast zawiadomiono policję, 


6: AE ZKEE PUPA aai 


która w kieszeniach rozdartego kołami 


pociągu ubrania PAMONA dokumenty A 


list pożegnalny. 

Samobójcą okazał a niej. 
sław Ruks, urodzony. w roku 1903 w 
Koronowie a ostatnio zamieszkały w 
Bydgoszczy. 
docznie krótko przed śmiercią niewy- 
raźnem nerwowem pismem, znajdy- 
wały się następujące słowa: „Nie mogę 
dłużej żyć. Dość mam hańby. Życie = 
straszne. Lepsza śmierć.“ 

Policja gdyńska ` „wszczęła natych- 
miast energiczne dochodzenia celem 
rozwiązania tajemnicy, ciążącej nat 
Życiem samobójcy, która była. przyczyś 
ną jego rozpaczliwego kroku. 

Jak stwierdzono po porozumieniu 
się z Wydziałem Śledczym w Bydgosz- 


Mieczy- 


W liście, skreślonym wi- 


dyni 


czy Mieczysław Ruks był od jakiegoś 
czasu poszukiwany przez władze sądo-, 
we z powodu popełnionej przez niego w,, 
Bydgoszczy defraudacji. Dopuścił się, 
on kradzieży na szkodę kupca bydgo-; 
skiego Mikulskiego. Zdętraudowana, , 
suma wynosiła 6400 zł. Z pieniędzmi. 
temi wyjechał on na terytorjum Wolne- 
go Miasta i zamieszkał w  Sopotach, 
gdzie ciągle odwiedzał kasyno. Po kil- 
ku odwiedzinach kasyna spotkał go los 


innych ofiar jaskini gry. Przegrał 
wszystkie skradzione w Bydgoszczy 
pieniądze. Ciągły strach przed poszu- 


kującą go policją, 


go do tragicznego kroku i wczoraj w 
nocy przybywszy do Gdyni Ruks po- 
pełnił samobójstwo. 


niepewność jutra f>. 
wreszcie wyrzuty sumienia popchnęły f, 
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DOWÓZ DO GDAŃSKA 
z dnia 22. 3, 1935 r. 


dniu wczorajszym amo do Gdańska: 
ton; jęczmienia 105 ton 
ton; zboża strączkowego 60 ton; 


pszenicy 120 ton; żyta 1827 
30 ton. 


GDAŃSKA GIEŁDA PIENIĘŻNA 


m dnia 22, 3, 1935 


Na wczorajs 
go BT. Troca. MU a 
mieóka 118%4-—1161/,. 

Ze dewizy płacono: 

Wars 6T, T057 80; 

Nowy Pk. 3,0603. 0660; Lon 


Tendencja: stała. 


NOTOWANIA GIEŁDY WARSZAWSKIEJ 


-= dnia 21 marca 19 


Dewizy 
150, 128.81, 128,19; Berlin 218. „00, 
21200 Ga af i 118.05, 173.48, 172.62; aaea BiT 
368: 65, 857,85 „KA; 25,20, 26.83, 26,07; Nowy Jor X 
' | San pary 6.8254! 5.26 is Hir A gjo pow à 3 
zad; * Szto kg 120.75, 180.40, 130.10 rz 


I. Prò, 172.18, 171.27; Włochy 44,14, 44. 
endencja; paba ć 


I 


etdzia pieniężnej notowano: 
| og OBY =. 073% R marka nie- 


Blin y pet CZY 12; 


Notowania powyższe rosumieją w w ALE 
gdańskich. 


3b, Głwajcarja | BZA ; 


Wzrost spożycia piwa 


Spożycie „iwa w lutym br. wyniosło ogó: 
łem 58 tys. "hektolitrów, co stanowi w po- 
równaniu z miesiącem poprzednim wzrost 
o 18,3 proc., w stosunku zaś do lutego ub. 
r. wzrost o 5,4 proc. 

Wzrost spożycia piwa w lutym, utrzy- 
mujący się również w miesiącu bieżącym 
pozwala przypuszcpać, że dalsze miesiące 
br wykażą dalsze zwiększenie spożycia 
piwa. 


RE Z PZ ZY NEWARK RORY 
Papiery wartościowe 

budowlana 46,50; 4% poż. inw: s 

22 M Rf Komyeriyina R Rs dw nt 


Częstoch ya w, B: io oea wz 
c r. 00, . a 
wo 1026 r. io KOR ,50. piad ° kz 
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5,80, 5.33, r Akcje 
Rank Polski 00—00,25; Warsz. 
Lilpop 11 kirg 26 
5,15; Ostrow wę 28— 
Haberbusch 5 4.00, 


Modrzejów haim iO 
qrg 
eg Pc pa 17,25—11,05; 
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PIĄTEK, DNIA 22 MARCA 1935 R. 


PRZEWIDYWANY PRZEBIEG POGODY 
w dniu 22 bm. 

Po chmurnym i miejscami mglistym ran 
ku w ciągu dnia dość pogodnie. Temperatu- 
ra bez większych zmian. Umiarkowane wia- 
try z kierunków zachodnich. 

NOCNY DYŻUR APTEK 

Dziś i jutro dyżurują w śródmieściu Ap- 
teka Centralna „ul. Chełmińska; na Bydgos- 
kiem Przedm. — Aptaka św. Anny; ul. Mie- 
kiewieza 98 (od god uv 22 do rana); na 
Mokrem — Apteka pod Łahędziem, ul. Ko- 
ściuszki (od godz. 22 do rana). 


TEATR ZIEMI POMORSKIEJ 
— Dziś — nieczynny. 
— Jutro o godz. 20 — „Lygja* (premjera). 


REPERTUAR KIN: 

MARS: „Świat idzie naprzód“. 
ŚWIATOWID: „Stworzona do całowania" 
LIRA: „Bał w Savoyu". 
ARJA: „Zakazana melodja* i „Sekret ko- 

biety*. 

ZEBRANIA. 
— Jutro o godz. 19 w auli szkoły pow- 


szechnej przy ul. Prostej — zebranie organi- 
zacyjne Ochotniczej Straży Pożarnej w To- 


3n formator 
ią W e N 


Polecamy restauracje i Kawiarnie 


Dwór Artusa, tel. 19-62, Restauracja o naj- 
wykwintniejszej kuchni na Pomorzu 
kierownietwem znakomitych kuchmistrzy 
wydaje na miejscu i do domu znakomite 
potrawy na wesela, rauty, przyjęcia. 
Smaczne i obfite obiady i kolacje. Sale 
pięknie odrestaurowane na zebrania, 
bale i zjazdy. W obiad matine, wieczo- 
rem dancing towarzyski. Ceny przy- 
stępne. 

Restauracja „Do Gracjana* ulica Szczytna 
róg Szerokiej tel. 1896, Poleca zdrowe do- 
mowe śniadania, obiady, kolacje znane ze 
swej dobroci. Specjalność — flaki po 
warszawsku, nogi, ucho, ryjki wieprzo- 
we, kura w rosole, grochówka, Fachowa 
pielęgnowane piwa, skora i rzetelna ob- 
sługa, ceny niskie, — Nowocześnie urzą- 
dzony lokal. 

„Alhambra“, ul. Małe Garbary 13, tel. 1078, 
Wykwintna restawracja, kawiarnia, dan- 
cing, kabaret artystyczny. Początek kon- 
certu od godz. 8 wiecz Początek występów 


artyst. od godz. 9 wiecz W każdą niedzielę . 


i święta od godz. 5—7 popoł. dancingi to- 
warzyskie. Ceny przystęnue. 


Najlepsza okazja Kupna: 


B, Hozakowsk!, ul. Mostowa 28, tel. 1174 — 
Najlepsza i najtańsza: Herbąta — Na. 
siona — Cebulki kwiatowe. . 

Schwenkgrub-Radjo, Łazienna 17, tel, 1665. 
Radjoodbiorniki, głośniki nowoczesnych 
typów, oszczędnościowe żarówki po re- 
welacyjnych cenach. Przyjmuje asygna- 
ty Kredytu Kupieckiego. 

Browar Okocim, reprezenti. A. Freining, To- 
ruń, Podmurna 58, tel 1334 poleca swo- 
je piwa: marcowe, świojo acc porter 
w beczkach, butelkach i syfonach. Wodę 
sodową = lemoniady. 


Najstarszy i pierwszy Polski Zakład Op. 


tyczny, Franciszek Seidler, Toruń, Op 
tyk i bandażysta (Obok poczty. Ntaro 
miejski Rynek 16. Telefon 1574. Dosta- 
wa dla kas chorych klinik ocznych i dla 
wojska. 

Radjotechnika Z. Gonczerzewicz, tel. 1347, 
ul. Chełmińska 12 w podwórzu: Radjo- 
sprzęt — montaż — naprawy — ładow" 
PAR sprawna fachowa obsługa — ceny 
niskie! 


— W Związku Pań Domu. Miesięczne 
zebranie Związku Pań Domu odbędzie się 
we środę 27 marca o godz. 17 przy ul. Ko- 
pernika 7, Na porządku dziennym sprawy 
bieżące i komunikaty oraz pogadanka p. 
K. Wójcika na temat „Rola kobiety w go- 
spodarstwie domowem w dobie kryzysu“, 
Panie członkinie proszone są o liczne i pun- 
ktualne przybycie — goście milę widziani. 

— Walne zebranie „Stow. Urzędników dla 
Budowy Domów — Spółdzielnią z odp, udz. 


Kalendarzyk rzymoe.kat. 
Piątek; Katarzyny — Sobota: Feliksa 


5 dni przed walnem zebraniem. Bilans i ra- 
chunek zysków i strat są wyłożone do przej- 
rzenia w mieszkaniu skarbnika codziennie 
w czasie od 22 do 30 marca br, w godzinach 
od 17—18. Zebranie odbędzie się punktual- 
nie, bez względu na ilość członków. 

Zarząd: (—) Marcinkowski, przewodni- 
czący, (—) Lendzion, sekretarz. 

— PEOWIACY! zgłaszajcie swoje przy- 
stąpienie do Związku, gdyż w niedługim cza- 
sie przyjęcią uskuteczniać się będzie jedy- 
nie na podstawie złożenia zaświadczenia 
Wojskowego Biura Historycznego. Do cza- 
su zamknięcia listy, o zaświadczenia takie 
stara się Zarząd. Zarząd Koła Peowiaków 
w Toruniu (sekretarz ob. Janelli Dyrekcja 
Kolejowa) przyjmuje członków zamieszkują- 
cych w powiecie: Chełmno, Toruń i Wą- 
brzeźno. 

— Baczność podoficerowie rezerwy koło 
Podgórz. Dnia 23 marca (sobota) br. o g. 
19,00 odbędzie się zebranie koła w lokalu 


Dom Polski w Podgórzu.  Uprasza się 
wszystkich podoficerów rezerwy o liczne 
przybycie. p 


— Mamy więc już nietylko wiosnę w na- 
turze, ale i tą prawdziwą, wiosnę kalenda- 
rzową. Między obydwoma wiosnami panowa- 
ła wczoraj w Toruniu przykładna harmonja, 
— dzień był piękny, słoneczny. Już o godz. 
7 rano termometr wskązywał plus 7 st. C. 
Ulice, planty i parki były przepełnione spa- 
cerowiczami. Wszyscy zachwycali się pierw- 
szym dniem wiosny. j 

— Uzupełnienie. Wskutek niedopatrzenia 
naszego sprawozdawcy, w opisie defilady z 
dnia 19 marca zapomnieliśmy wymienić ko- 
ła toruńskiego Związku Powstańców i Wo- 
jaków OK 8, które na defiladzie było repre- 
zentowane przez dwie kompanie. 

— Walne zebranie organizacyjne Koła 
Podhalan odbędzie się jutro w sobotę 23 bm, 
o godz. 20,30 w sali K lasete] Dworu Artusa 
na pacierze, LA aracl Podhalan, 
oraz Sympatyków, prosi o przybycie — Ko- 
mitet Öre nione ny, 


Dnia 26 listopada ub. roku została 
ukończona budowa nowej linji tramwa- 
jowej, łączącej Jakóbskie Przedmieście 
z miastem. Mieszkańcy Jakóbskiego by- 
li wówczas z tego powodu niezmiernie 
zadowoleni. 

— Nareszcie i my będziemy mogli 
jeździć do miasta tramwajem — mówił 
jeden do drugiego. 

Nową linję miano uruchomić dla ru- 


BRZ $ s 


BR. > 


Wóz tramwajowy, który dziś 
Jakó. 


chu pasażerskiego w przeddzień Bożego | skiej, przy której znajduję się przysta- 


Narodzenia. Ale minął grudzień, a po 
nim styczeń, a tramwaju na Jakóbskie 
wciąż nie było. 

-= Coś tam jest nie w porządku z tym 
tramwajem — twierdził jeden i drugi 
„jakóbszczak*. 

Tymczasem nowej linji tramwajowej 


w Toruniu“ odbędzie się w sobotę 30 b. m. | nie można było uruchomić, bo Min. Ko- 


o godz. 18,30 w „Dworze Artusa“ w sali Ksią- 
żęcej z następującym porządkiem obrad: 


1) Zagajenie; 2) Odczytanie protokółu z o» | 


statniego walnego zebrania; 3) Sprawozda- 
nie zarządu; 4) Sprawozdanie Rady Nadzot- 
czej; 5) Sprawozdanie Komisji Rewizyjnej; 
6) Dyskusja na sprawozdaniami; 7) Zatwier- 
dzenie bilansu, rachunku zysków i strat za 
rok 1934 i budżetu na rok 1985 oraz udziele- 
nie absolutorjum skarbnikowi i Zarządowi; 
8) Uchwalenie funduszu na renowację mie- 
szkąń; 9) Wolne głosy i wnioski. 

Wnioski do uchwalenia przez walne ze- 
branie winny być przesłane Zarządowi na 


| mmunikacji przysłało komisję do zbada- 
| nia nowej linji dopiero 12 lutego. Ko- 

j misja ministerjalna, przez kilka go izin 

| badała linję, nie wydała jednak narazie 
żadnego orzeczenia. 

Wreszcie w środę, 20 marca, do Za- 
| rządu Miejskiego w Toruniu nadeszła 
odpowiedź Ministerstwa, zezwalająca na 
| uruchomienie. 
| Wobec tej decyzji, dyrekcja tramwa- 

jów postanowiła uruchomić linję dziś, 


E 0 A A OR GREE E 


linji drugiego toru tramwajowego. Po- 


— Policjant melduje, że wczoraj zgłoszo- 
no w Toruniu 2 wypadki drobnych kradzie- 
ży, 2 wypadki przywłaszczenia, oraz spisano 
5 doniesień za przekroczenie przepisów poli- 
cyjno-administracyjnych, 1 za zadanie lek- 
kiego urazu cielesnego i 1 za niebezpieczną 
pogróżkę. W areszcie policyjnym osadzono 
2 osoby za kradzież; 3 kobiety za zaczepia- 
nie mężczyzn na ulicy, 1 osobę podejrzaną 
o kradzież; 1 za paserstwo i 2 za nadużycie 
alkoholu. 


Z URZĘDU STANU CYWILNEGO 

Dnia 20 marca zgłoszono: 

Związki małżeńskie: rzeźbiare Jan Kuba- 
cki z ł»cją Szlachtą i robotnik Alojzy Ur- 
bański z Zofją Łukomską. 

Urodzenia: robotnik Józef Piasecki (sy- 
na), robotnik Jan Olkowski (syna) muzyk 
Jan Nowak (syna) urzędnik państwowy Aloj 
zy Kalka icorkę), ogniomistrz Jan Peret (cór 
kę: ogniomistrz Józef Dulek (córkę), ziemia- 
nin Jan Kamiński (córkę) i profesor Juljan 
Zenkteler :synay. 

Zgony: Birnadetta Koperska lat 8, Hen- 
rletta Cohn lat 72 i Klementyna Rojcewicz 
lut 72. 


Włóczedzy podpalili stos 


W gospodarstwie Stanisława  Grzybow: 
skiego w majątku Bocień w powiecie toruń. 
skim spłonął onegdaj stóg słomy jęczmien- 
nej, przedstawiający wartość około 500 zł. 
Stóg nie był ubezpieczony. 

Przypuszcza się, że pożar spowodowali 
wskutek nieostrożności włóczędzy, którzy w 
stogu nocowali. 


Ra białyrma ESAR PT 


Jest to film ogromnie skomplikowany, za 
równo pod względem akcji, jak i pod wzglę- 
dem aneii społecznych. Chodzi głównie 
o potępienie wojny, lecz równocześnie o wy- 
kazamie, że wojny nie da się w przyszłości 
uniknąć, Poza tem, pod koniec już jak gdy- 
by na przyczepkę, następuje stwierdzenie, że 
nadmierna spekulacja i żądza zdobycia ma- 
jątku za wszelką cenę, prowadzą do ruiny, 
czyli, że ani pokój ani pieniądz wiecznemi 
nie są i jedynie trwałą jest miłość. 

Magdalena Caroll w roli Mary oraz Fran- 
chot Tone w roli Ryszarda, dwoje kochan- 
ków, których uczucie promienieje poprzez 
stulecie, mają wiele prawdziwie wzruszają- 
cych momentów. Doskonałe są sceny batali- 
styczne. Całość nieco chaotyczna ze wzglę- 


| du na nadmiar treści, lecz niewątpliwie zaj- 
: (Mar.). 


mującą. ; 


Wielki dzień Jakóbskiego Przedmieścia 


Uruchomienie linji tramwajowej nr. 5 


w piątek, 22 marca, o godz. 6,26. 

Nowa linja, jak już kilkakretnie pi- 
saliśmy, została oznaczona nr. 5 (patrz 
załączone zdjęcie). Trasa tej linji pro- 
wadzić będzie z ul. Reja przez u!. Byd- 
goską, Szopena, Kopernika, św. Ducha, 
Rynek Staromiejski, Szeroką, Królowej 
Jadwigi, Rynek Nowomiejski, św. Ka- 
tarzyny, Warszawską, Traugutta pod 


poraz pierwszy rozpoczął kursować na linji nr. 5, łączącej 
SA zedmieście 


z miastem. 


nek końcowy. 

Wozy tramwajowe na iinji nr 5 będą 
kursowały narazie co pół godziny. Nie 
jest wykluczone, że w niedalexiej przy- 
szłości ruch będzie częstszy. Jest to 
jednak zależne od wybudowania na tej 


dobno Zarząd Miasta ma zamiar już 
niedługo przystąpić do budowy tego to- 
ru. 

Ale to „podobno* i Zarząd Miasta — 
więc nie wiadomo, jak z tem będzie, 

Narazie mieszkańcy  Jakóbskiego 
Przedmieścia są zadowoleni. 

— Dobre i to — mówią jakóbszczanie 
i cieszą się wraz ze wszystkimi miesz- 
kańcami Torunia, że miasto będzie mo- 
gło wreszcie intensywniej rozbudowy- 
wać się w kierunku Lubicza, 


„ca wszelkie motywy polityczne, 


KINO „LIRA“ 


ul. Strumykowa 3 


Arcyfilm jakiego Toruń jeszcze nie widział. 


Największe arcydzieło produkcji austrjas 
ckiej w języku niemieckim. 


Woleleni: śmi je 
cielenie uietmiortenego czaru opore wiedeń 
Gitta Alpar, Hans Jaray, Rozsi Barsony. 
Salwy śmiech Ryt dak dwaj najsłynn. f 
" Otto Wall urg Prana Eeee "me 
WO SZNE * 
erowniotwem © 
NW Pawła Abrahama. 
W nad zostania: 
najnowszy tygodu k dźwiękowy. 
Passe-partout do niedzieli nieważne. 


———_—— I 
Początek o g. 5,719. W niedzielę o g. 8, 5,710. 


Celem uczczenia Dnia Imienin i złożenia 
hołdu Pierwszemu Marszałkowi Polski Jó- 
zefowi Piłsudskiemu zadeklarowały ną u- 
fundowanie hydroplanu następujące koła 
BBWR w Toruniu: Komitet Prac. Kolej — 
750 zł. Koła: Pracow. Zarządu Miasta — zł 
113,90; Pracow. Urz. Poczt. Telegr — zł 37,60; 
Pracow. Star. Pow. i K. K. O, zł 50; Pracow. 
Pom. Izby Rolniczej — zł 56,75; Prącow. U- 
rzędu Skarb. — zł 25; Pracow. Elektr. i Ga- 
zowni — zł 10; Pracow. Ubezp. Społecznej 
— zł 82,25; Pracow. Zaw, Straży Pożar, — 
zł 63,50; Pracow. Nauczycieli Szk. Pow, =- 
zł 30,80, nadto pracownicy Banku Zw. Spó- 
łek Zarobkowych w Toruniu — 150 zł razem 
zł 1319 gr. 80. 


W nr. 66 naszego „Dnia Pomorskiego" z 
dnia 19 bm. do notatki „i tym tytułem za- 
kradł się błąd zecerski. QOdnośny u 
brzmieć powinien, jak następuje: 

Pan Władysław Linowski złożył w ad- 
ministracji naszego „Dnia Pomorskiege" na 
hydroplan im. Marszałka Piłsudskiego 10 
złotych. e à 

Zrzeszenie Wojewódzkie Związku Pracy 
Obywatelskiej Kobiet na posiedzeniu zarzą- 
ou p gniu 17 bm. uchwaliło deklarować 1 
złotych. 


TCL wzywa pomocy 


Na apel w prasie w sprawie zepiszwonia 
się na członków Koła Toruńskiego TCL. za- 
pisali się następujący nowi ezłonkowie pp.: 
Michalina Jankowska, Dr. Stanisław Gąsow- 
ski, Piętowa Marja, J, Szymerowska, Fran- 
ciszek Orzechowski, Eugenja Orzechowska, 
za co Zarząd Koła Toruńskiege TCL składa 
serdeczne podziękowanie, 

Zarząd powtarza ponownie wezwanie do 
oświeconych Kół społeczeństwa pomerskie- 
go. Istnieje tak wielka potrzeha nasycenia 
najszerszych Kół Torunia dobrą, nową, nie- 
zniszczoną książką. Zasłużone w czasie nie- 
wali Tew. Czytelni Ludowych wzywa pomo- 
cy tak nietrudnej do udzielenia, gdyż skład- 
ka półroczna wynosi 1,20 zł, 

wyłożone listy w Centrali TCL przy ul. 
Wysokiej 16, w składzie p. Kałamajskiego 
przy ul. Szerokiej i p. Matuszkiewicza przy 
ui. Keatowaj Jadwigi oczekują nowych za- 
pisów, 


—— 


Cieszcie się dzieci 


Teatr dzieci „ Ort 
jeżdżą A Torunia ma 


Będzie dla was przedstawienie, e jakiem 
tylko marzyliście, Oto jedyny w Polsce, zna- 
komity i ulubiony warszawski „Teatr dla 
dzieci T, Ortyma*, wystąpi gościnnie w te- 
atrze toruńskim tylko raz jeden, we wtorek 
przyszłego tygodnia. dnia 26 bm. o gadz. 16 
po południu. 

Na program przedstawienia złożą się naj- 
słynniejsze baśnie w nowem opracowaniu i 
ujęciu. Dziatwa zobączy więc „Śpiącą króle- 
wnę i lotnika" „Czerwonego Kapturka", o. 
raz „Konika polnego i wke“. 

Atrakcją będzie udział wszystkich dzieci 
w przedstawieniu na scenie, Kążdo dziecko, 
przybyłe do teatru, będzie grało, śpiewało i 
tanicayto na scenie razem z bohaterami ba- 
śni. System zu enega współżycia dziątwy 
ze sceną — osiągnął doskonałe wyniki, a 
najsłynniejsi krytycy polscy z entuzjazmem 
piszą o tym teatrze, 


Teatr dla dzieci T, Ortyma*, uważany 
jest za konkurenta najsłynniejszego teatru 
dla dzieci na świecie — moskiewskiego te- 
atru dla dzieci Natalji Satz. Wyższość pol- 
skiego teatru polega na tem, że nie jest on 
skrępowany przymusową ideologją i odrzu- 
ając dzia- 
twie, wesele, wzruszenie i śmiech. Dlą na- 
szego miasta występ „Teatru dla dzieci T. 
Ortyma" jest zdarzeniem artystycznem wy- 
sokiej miary i. niewątpliwie zgromadzi tłu- 
my naszych pociech. 


lutrzejsza premiera w Teatrze 
Ziemi Pomorskiei 


Dziś w piątek, z powodu przygotowań do 
jutrzejszej premiery — teatr nieczynny. © 

Jutro w sobotę Teatr Ziemi Pomorskiej 
wystąpi z premjerą sztuki James Barret a 
„Lygja'”, sceniczną przeróbką powieści Sien- 
Kiowicza „Quo Vadis". Niema chyba czło- 
wieka, któryby nie czytał tego arcydzieła. 
Jest tam odtworzona ostatnia epoka świata 
antycznego, rozkład moralny Nerona i Ka- 
liguli. Unosi się wśród tego barbarzyństwa 
idea Chrystusowa. „Lygja* jest jednem z 
najodpowiedniejszych widowisk wielkopost- 
nych. 
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instytut im. Żeromskiego — ku czci 
Marszałka 


Otwarty w r. b. „Robotniczy Instytut 
Oświaty i Kultury im. St. Żeromskiego“ — 
święcił w niedzielę uroczystość imienin 
Wielkiego Wodza Narodu w lokalu wła- 
snym (Łazienna 20) przy licznej frekwencji 
zgromadzonych członków instytutu, ich ro- 
dzin, oraz członków zarządu. Na program 
uroczystości złożyły się: słowo wstępne pre- 
zesa instytutu dr. Wierzbickiego, wicepre- 
zesa „Rady Grodzkiej BBWR, który serdecz- 
nie powitał zgromadzonych, a następnie w 
podniosłem przemówieniu dał wyraz entu- 
zjazmu dla osoby wielkiego Twórcy Polski 
Mocarstwowej, wykazując Jego ofiarność i 
ogrom prac dla dobra i wielkości Państwa. 
Wyrażiwszy serdeczne życzenia dla Dostoj- 
nego Solenizanta, mówca wzniósł na Jego 
cześć okrzyk, powtórzony trzykrotnie z za- 
pałem przez zgromadzonych — następnie 
oddał głos pani Marji Neymanowej, która w 
obszernem przemówieniu uwypukliła postać 
Zwycięskiego Wodza Narodu, największego 
z bojowników o wolność i równość praw 
obywateli, który pochodząc sam ze staro- 
żytnego rodu książąt litewskich, zstąpił 
między lud robotniczy, oświecając go i po- 
wołując do świadomej celu pracy dla dobra 
ogólnego i wielkości Państwa. 

Prelegentka, zilustrowawszy swe prze- 
mówienie epizodami z życia Wielkiego So- 
lenizanta, wykazującemi już w latach mło- 
dzieńczych niezłomną tężyznę, niezależność 
i jasność sądu, zapowiadającą przyszłego 
wielkiego Męża stanu — wykazała, że 
brzemię ciosów życiowych, goryczy, walk i 
zawodów, które dla każdego człowieka są 
próbą charakteru — jeśli chodzi o Wielkie- 
go Wodza naszego Narodu — wykazały cha- 
rakter ze spiżu, kryształową linję bezintere- 
sowności w życiu, bezprzykładną ofiarność 
trudu bez wytchnienia dla wielkiej idei 
Odrodzonej Polski — tego wielkiego Budo- 
wniczego i Organizatora „Świata Pracy“. 

„Moim programem jest zmniejszenie łaj- 
dactw i utorowanie drogi uczciwości. Trze- 
ba przejść ponad partyjne interesy, dać od- 
dech państwu i elektowi. Elekt musi posia- 
dać honor ponad chęć zarobienia kilkudzie- 
sięciu groszy. Jeżeli chodzi o mnie — to 
powtarzam raz jeszcze, że się nie zmienię — 
będę ścigał złodziei!“ 

Józef Piłsudski. 


Po przemówieniu p. Marji Neymanowej, 
nagrodżonem rzęsistemi oklaskami — wy- 
głosił z przejęciem wiersz Firlej-Bielańskiej 
p. t. „Musisz być dla nas“ — p. Schodowski, 
członek instytutu, poczem chór instytutu od 
śpiewał „Pierwszą Brygadę“. Na tem skoń- 
czyła się część I. uroczysta Akademii: 

W drugiej części — wesołej — p. Marja 
Neymanowa odczytała swój utwór o cha- 
rakterze pogodnym p. t. „Lezjony w pieśni“ 
— poczem p. inż. Neyman zwrócił się do ze- 
branych z zachętą, aby, kto pamięta jakieś 
wesołe wydarzenie z własnych przeżyć wo- 
jennych, opowiedział je kù rozweseleniu 


obecnych. Wówczas jeden z członków insty- 
tutu powtórzył skargę pewnego Niemca, b. 


żołnierza armji pruskiej, który do niego na- 
rzekał, że Legjoniści podczas wspólnych po- 
stojów, stale wymieniali swoje stare i nie- 
zdatne do użytku Werndle na pierwszorzę- 
dne karabiny niemieckie, a nawet kiedyś w 
jakiś tajemniczy sposób potrafili ogołocić 
doszczętnie zasobną .kantynę niemiecką z 
wszelkiego prowiantu. 

Potem posypały się wesołe opowiadania 
na temat, jak to oficerowie pruscy, sprzy- 
krzywszy sobie wieprzowinę — posyłali pol- 
skich żołnierzy na gołąbki i wino do księ- 
żej piwnicy — i inne koncepty i opowiada- 
nia w łasnych przeżyć. 

Zebranie w najmilszym nastroju przecią- | 
gnęło się do późnej wieczornej godziny. 


Panie Domu przy pracy 
Jeden z najruchiiwszych związków w Toruniu 


Związek Pań Domu w ciągu lutego br. 
przejawiał działalność bardzo intensywną, 
żresztą jak zawsze. Między innemi w dniu 
6 lutego p. Dr. Dębski opowiedział: „Jak po- 
winna wyglądać i co zawierać apteczka do- 
mowa?* W tym samym dniu odbył się po- 
kaz nowości beletrystycznych i naukowych 
Arcta w Warszawie. 

Dnia 7 lutego zwiedzano Muzeum Miej- 
skie, gdzie p. mgr. Delekta wygłosił poglą- 
dowa pogadankę „O starożytnej biżuterji". 

W dniu 17 lutego w zwiedzeniu Rozgłoś- 
ni Pomorskiej pomimo niepogody dzięło u- 


Dnia 20 marca 1935 r. zmarł po krótkich i ciężkich cierpieniach, zaopatrzony 


św. Sakramentami, nasz ukochany i nieodżałowany Kolega 
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przeżywszy lat 38. 


Eksportacja zwłok nastąpi w dniu 23 marca, o godz. 15rtej z filji 8 Szpitala 
Okręgowego w Grudziądzu na cmentarz garnizonowy, 


Cześć Jego pamięci! 
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Tyiko w suchą pogod 
życie na Mokrem jest PAPA 


Moóokrem nadsyła nam list następujący, cha- 
rakteryzujący niedolę ludności tego przed- 
mieścia. 

Podpisani mieszkańcy ulicy Wałdowskiej 
na Mokrem zwracają się z uprzejmą prośbą 
do W. Pana Redaktora o łaskawą interwen- 
cję do Zarządu miasta Torunia za pośred- 
nictwem poczytnego pisma „Dnia Pomor- 
skiego“ o naprawę naszej ulicy. s 

Ulica Wałdowska służy nietylko jej mie- 
szkańcom, ale także jest głównym i zarazem 
najkrótszym traktem dla mieszkańców Grę- 
bocina, Papowa i Turzna do Torunia. Wpraw 
dzie Zarząd Torunia przystąpił w 1938 do 
częściowej naprawy tej ulicy przez wyko- 
panie rowu i naprawę mostku, co zostało 
uzupełnione w tym roku, jednakże zbierają- 
«ca się w rowach woda niema odpływu, a 
powierzchnia ulicy jest nawieziona ziemią 
z wykopanych rowów. Przejazd ulicą Wał- 
dowską jest możliwy tylko w czasie suszy, 
natomiast w jesieni i na wiosnę lub wogó- 
le w czasie deszczów jesteśmy dosłownie 
odcięci od Torunia, gdyż ulica jest rozmo- 
kła z powodu braku odpływów wody z ro- 
wów, co razem stanowi jedno jezioro. 


Grupa mieszkańców ul. Wałdowskiej H > 


przejazdu ulicą Wałdowską 


W tym czasie cały przejazd odbywa się 
coraz nowemi drogami przez łąkę, .przez co 
właściciele jej ponoszą ogromne szkody. 
Również przejście dla pieszych, a w szcze- 
gólności dla dzieci szkolnych jest bardzo 
niebezpieczne z uwagi, iż każdy szuka przej- 
ścia torem kolejowym, który w dodatku 
został przez Zarząd koleji na pewnych prze- 
strzeniach ogrodzony. Dla umożliwienia 
należałoby 
przynajmniej nawieść jej powierzchnię od- 
padkami cegieł i kamieni, które w wielkiej 
ilości i bezużytecznie leżą w różnych czę- 
ściach miasta, a przeważnie przy ul. Św. 
Jerzego. 

Nadmienić trzeba dodatkowo, iż obecnie 
Rzeźnia miejska wywozi odpadki z rzeźni 
na pola Katarzynki, które to odpadki zatru- 
wają powietrze w okolicy. 

Równocześnie zauważamy, że w stosun- 
ku do płaconych przez nas podatków na 
rzecz miasta Torunia nie są nasze żądania 
wygórowane, a tem bardziej, gdy chodzi 
jeszcze o wspomniane wsie. ; 

Dziękując Panu Redaktorowi i t. d. 

(—) Tu następują podpisy miejscowych 
obywateli. 


Wieczór poświęcony fotografice 


Staraniem Koła Fotografików Konfrater- 
ni Artystów w nowej izbie w Ratuszu w 
dniu 238 bm. o godz. 20 odbędzie się wieczór, 
poświęcony fotografice. Dr. Skowroński po- 
wie — O Fotografice, jako sztuce indywidu- 
alnego wyrażania artystycznego. 

W czasie wykładu, prelegent pokaże fo- 
togramy powstałe przy pomocy różnych te- 
chnik, jąk: bromoleje, przetłoki bromolejo- 
we, gumy, pigmenty, fressony, technikę wtór 
nikową i izohelie, oraz na przykładzie za- 
demonstruje, jak wygląda i na czem polega 


praca fotografika, Słowo wstępne wykładu, 
będzie obfitowało w mnóstwo najnowszych 
wiadomości o tej dziedzinie z całego świata. 

Wykład nie będzie zawierał ściśle fa- 
chowych i technicznych wiadomości, nato- 
miast podane w nim będzie wszystko to, co 
inteligentny laik o fotografice współczesnej 
wiedzieć powinien. Nie wątpimy, że intere- 
sujący i nowy u nas temat zgromadzi wszy- 
stkich członków Konfraterni na tej pierw- 
szej herbatce fotografickiej. 


dział ok. 30 osób. Cennych i ciekawych 
objaśnień udzielał p. inż. Lewicki. 

W trzy dni później odbył się odczyt p. 
Nieczuja-Ihnatowiczowej „O działalności 
Czerwonego Krzyża w czasie wojny i po- 
koju“, uwzględniający  przedewszystkiem 
Polski Czerw. Krzyż. 

Dnia 22 lutego na piątkowej 
koncertował p. Ebert na cytrze. 

Wreszcie w dniu 27 lutego odbyło się 
przy udziale 65 osób walne zebranie, na 
którem został wybrany nowy zarząd. 

Należy zaznaczyć, iż działalność Związku 
Pań Domu stale się rozszerza, a wzrost licz- 
by członkiń dowodzi szerszego zaintereso- 
wania się pracą i czynnością Związku. 

Nadal w środy o godz. 17-—19, ul. Koper- 
nika 7 czynna jest bibljoteka i czytelnia 6- 
raz odbywają się herbatki towarzyskie po- 
łączone z aktualnemi pogadankami lub po- 
kazami. 

Zawiadomienia o wykładach, wyciecz- 
kach, pogadankach itd. będą podawane w 
miejscowej prasie. 


herbatce 


Dokąd prowadzi nadmiar 
temperamentu? 


Sąd». Apelacyjny, rozpatrywał ostatnio 
sprawę mieszkańca m. Torunia, restaura- 
tora I. Pawlikowskiego. który we wrześniu 
ub. r. dopuścił się czynnej napaści na in- 
żyniera urzędu telegraficznego w "Toruniu 
Romana Szalka, gdy ten w towarzystwie 
kolegi badał możliwości przeprowadzenia 
kabli telefonicznycn przez podwórze oskar- 
żonego, przy ul. Chełmińskiej 15. 

Mimo taktownego zachowania się urzę- 
dn:ków, oskarżony wezwał ich, aby się 
„*tynieśli* i „zabieraisi”, a gdy to nie po- 
skutkowało, pchnął jednego tak silnie, że 
się satoczył. Za czyn ten Sąd Okr. w Toru- 
niu skazał krewskiego restauratora na 6 
miesięcy więzienia, lecz wykonanie tej kary 
zuwiesił mu na 5 lat. Sąd Apelacyjny, do 
którego oskarżony się odwołał, uznał winę 
jego za udowodnioną i wyrok I. instancji 
w całości zatwierdził, a ponadto zasądził go 
na ponoszenie kosztów jego apelacji. 


—— 


Kwestja wyboru pudru jest dzisiaj zasa- 
dniczą kwestją obchodzącą żywo wszystkie 
kobiety. Krótka odpowiedź na pytanie, ja- 
kiego pudru używać — nie wyczerpuje kwe- 
stji. Należy w pierwszym rzędzie wybierać 
puder nieszkodliwy — to znaczy, że nie po- 
winny się w nim znajdować żadne domie- 
szki szkodliwe dla cery w postaci rozmai- 
tych związków metalicznych, które zatykają 
pory skóry, niszczą ją, powodując stany za- 
palne, pryszcże, i zaognienia. Z tego wzglę- 
du musi każda Pani poważnie się zastano- 
wić nad wyborem pudru. Puder Abarid nie 
zawiera żadnych metalicznych domieszek, 
a przygotowany jest z produktów wyłącznie 
roślinnych, przesiewany dziesiątki razy i 
perfumowany najwytworniejszemi zapacha- 
mi. Stanowi on doskonałą odżywkę dla ce- 
ry, zawiera bowiem sproszkowane cząstki 
cebulek lilji białej i korzenia fijołkowego, 
niedostrzegalnie przylega do cery, matuje 
ją i trzyma się na niej bez względu na 
zmiany atmosferyczne. Czternaście odcieni 
pudru Abarid pozwala Pani na dobór naj- 
odpowiedniejszego koloru dla jej cery. Z 
tych to względów, każda Pani, która pragnie 
mieć cerę świeżą, czystą, bez zmarszczek, 
używa stale tylko pudru Abarid. 2601 
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POWIESC SENSACYJNA 


Jabym nie wiedziała! 

Dotrzymała słowa i ostrzegła wszy- 
stkie pielęgniarki. Rezultat był taki, że 
dwie położyły się do łóżka przed lun- 
chem z silnym bólem głowy, a reszta 
tak się zdemoralizowała, że wśród pac- 
jentów wybuchły skargi na zaniedba- 
nie. 


Doktora Harrigana pochowano przed 
południem i na szpital spadły hordy 
krewnych z kondolencjami do wdowy, 
ale ich nie przyjęto. Pani Harrigan, oku- 
tana w ciężką żałobę, wzięła udział w 
pegrzebie pod rękę z Weplingiem. Wró- 
ciwszy do szpitala, zrzuciła z pasją cię- 
żki, długi welon, w którym musiało jej 
być okropnie gorąco, zapaliła papiero- 
sa i zażądała piwa. Zastanawiano się, 
dlaczego wróciła do szpitala, kiedy mo- 
gła wrócić do domu i tylko kazać zmie- 
niać przychodniej pielęgniarce opatrun- 
ki, a raczej bandaże, gdyż samo ramię 
było w gipsie. Mnie się zdawało, iż uczy- 
niła to z chytrego wyrachowania, celem 
wywołania współczucia u krewnych, od 
których pomocy zależały teraz jej wido- 
ki na wyłudzenie dla siebie części spad- 
ku po mężu. 


Piotra Melady'ego pochowano tego 
samego dnia, tylko trochę później. Iro- 
uja losu sprawiła, że kupili sobie przy- 
ległe miejsca na cmentarzu jednocześ- 
nie, przed iluś tam laty. Widziałam o- 
czyma wyobraźni dwie świeże mogiły, 
jedną obok drugiej w pośmiertnem sam 
na sam pod stosem wiednących na upa- 
le kwiatów. 

A barometr spadał i spadał. 

W drugim pogrzebie wziął oczywi- 
ście udział Court Melady z żoną, która 
czuła się już lepiej, chociaż doktór Kun- 
ce radził jej, żeby jeszcze została w szpi- 
talu do zupełnego wydobrzenia. Idąc na 
pogrzeb, kazała sobie zetrzeć łagodzącą. 
maść z oparzonych pleców i ramion i 
tylko je przypudrować. Wróciła chora 
z bólu, wołając z płaczem o maść. Białą 
wziętą ze względu na upał szyfonową 
suknię zerwała z siebie tak gwałtownie, 
że ją rozdarła na plecach. Rozgniewa- 
na, chwyciła nożyczki szpitalne i pocię- 
ła ją na strzępy, chociaż mogła poda- 
rować praktykantce, biednej dziewczy- 
nie, licho płatnej i ubogiej w szmatki. 
Jedno rozdarcie łatwo było zacerować. 

W trakcie tej awanturki posłała po 


mnie. Nie wiem, dlaczego nie zwróciła 
się wprost do policji. Może przypuszcza- 
ła, że w ten sposób Court nie dowie się 
o jej gadulstwie. Jemu nic to coprawda 
nie mogło zaszkodzić. Jeżeli nie pozwa- 
lał jej tego mówić, to tylko z męskiej 
niechęci do wtrącania się w cudze spra- 
wy. I może myślał to co ja, że głupio było 
wciągać w tę sprawę doktora Kunce'a. 

Bo chodziło o doktora Kunce'a. Dione 
paplała rozwlekle, żałosnym głosem, 
uciekając z oczami, obrysowanemi sztu- 
cznemi brwiami, z których jedna rozma- 
zała się na skroni. Okazało się, że doktór 
Kunce wiedział wszystko o Senjonie i 


| domagał się od wielu miesięcy od Pio- 


tra Melady'ego, aby nowy środek wy- 
szedł na Świat pod pieczęcią jego już 
głośnego w świecie medycznym nazwi- 
ska. Domyślałam się, że robił z tego po- 
wodu istne awantury, zawsze maskowa- 
ne lisią układnością. j 

— Zachowywał się tak, jakby się 
przyczynił do tego odkrycia — mówiła 
Diona, wlepiając we mnie oczy. — Tylko 
dlatego, że dyskutował o niem z ojcem. 
Mówił, że takiego doniosłego odkrycia 
nie było od czasu radu, że skutki będą 
nieobliczalne. To nie znaczy, żebym jego 
posądzała o morderstwo —  wtrąciła 
pośpiesznie. — Uważam tylko, że ta for- 
muła powinna się znaleźć. Przecież to 


to prawda, że z sali operacyjnej zginął 
lancet? Wszyscy to mówię... 

Nie mam zwyczaju kłamać, ale za- 
wodowa dyskrecja obowiązuje. 

— Nie — odparłam. — Żaden lancet 
nie zginął. 

Nie uwierzyła. Kiedy wyszłam, zam- 
knęła za mną drzwi na klucz. Przeszły 
mnie ciarki. Bo żeby zamykać się na 
klucz w taki duszny dzień, kiedy można 
było zaczerpnąć świeżego powietrza 
tylko z korytarza... 

Zeszłam po ciemnych schodach, su- 
wając ręką po poręczy. Co chwila zda- 
wało mi się, że ktoś za mną idzie... 
Znalazłszy się w głównym hallu, 
przystanęłam. Nie byłam pewna, co są- 
dzić o rewelacji Dione. Bo cóż to osta- 
tecznie było? Każdy lekarz, nawet nie- 
poszlakowanie etyczny doktór Peattie, 
który tak mustrował młodszych kole- 
gów w zawodowej uczciwości, musiałby 
się bardzo zainteresować tak dalece o- 
biecującym wynalazkiem jak Senjon. 
Zważywszy na okoliczności, powin- 
nam była powiedzieć o tem sierżantowi, 
albo posłać go do Dione. Ale tego dnia 
nie widziałam go w szpitalu, ani jego, 
ani wogóle żadnego granatowego mun- 
duru. Widocznie uważał, że skoro zła- 
pał mordercę, to nie było sensu pilno- 


moja własność. Doktór Kunce dybał na | wać szpitala. 


nią i może ją ściągnął.. Proszę pani, czy 


PELE. pe 
A. OMR PWPW Ą ESA Ti 
c Sea G 4 


(Ciąg dalszy nastąpi). 


RANNY NARCIARZ OCZEKUJE POMOCY. 


Pan Roman Skarżyński z Warszawy 
podczas wycieczki narciarskiej złamał nogę. 

Naskutek alarmu ze schroniska w Doli- 
nie Pięcu Stawów Polskich, wyruszyła ek- 
spedycja tatrzańskiego ochotniczego Pogoto- 
wia Ratunkowego na czeskosłowacką stronę 
do Doliny Wierchcichej, gdzie leży ranny. 

Trudnem zadaniem ekspedycji będzie 
przetransportować rannego przez gładką 
przełęcz do Doliny Pięciu Stawów, stąd do 
Roztoki, a następnie Zakopanego. 


ZAPOMNIAŁ O MATCE. 


W związku z ucieczką do Litwy ks. Żej- 
dzisa, który zabrał ze sobą monstrancję i 
inne kosztowności kościelne, oraz niektóre 
przedmioty opisane przez komornika, dono- 
szą ze Święcian, że zbiegły przed odpowie- 
dzialnością działacz litewski pozostawił bez 
środków do życia swą 60-letnią matkę, któ- 
rej losem musiał się zająć wydział powia- 
towy i Pol. Tow. Dobroczynności w Świę- 
cianach, lokując ją w prowadzonym przez 
siebie przytułku dla starców. 


riĄTEK, DNIA 22 MARCA 1935 R. 


a calego Kraju 


zł., z których przywłaszczył sobie 71 tysięcy 
zł., i znikł z gotówką bez śladu. Przez trzy 
tygodnie szukano Pietrasika, nawet rozpi- 
sano za nim listy gończe zagranicę, a tym- 
czasem Pietrasik najspokojniej ukrywał się 
u jednego ze swych przyjaciół w Radomiu. 
Wykrywszy tę wygodną kryjówkę Pietra- 
sika, policja aresztowała go. 

TRAGICZNY WYPADEK NA MECZU. 

Pierwsze rozgrywki zaczynającego się 
sezonu piłki nożnej zakończyły się w Śro- 
dzie tragicznym wypadkiem. Podczas meczu 
towarzyskiego, rozegranego między miejsco- 
wą drużyną „Legji* a drużyną poznańską 
„Sokół“ — Jeżyce, jeden z graczy średzkich 
kopnął bramkarza „Sokoła“, Kwiatkowskie- 
go w głowę. 

Nieprzytomnego Kwiatkowskiego prze- 
wieziono do szpitala, gdzie stwierdzono 
wstrząs mózgu połączony z wewnętrznym 
krwotokiem. Stan jego jest bardzo ciężki. 


ŚWIĘCENIA KAPŁAŃSKIE. 


księża-alumni: Stefan Białkowski, Franci- 
szek Czarnecki, Józef Derdak, Henryk Her- 
bicki, Franciszek Kmieć, Jóżef Kuczmański, 
Włodzimierz Kusio, Florjan Tłoczek, Józef 
Tomczyk, Zenon Wiewiórski, Kazimierz Żo- 
chanek, Stanisław Antczak, Józef Kurzawa 
i Edmund Derczak. 


Ponadto udzielono święceń mniejszych 
44 alumnom Seminarjum Duchownego we 
Włocławku. 


FAŁSZYWY „KONTROLER“. 


Do mieszkania Hattera Jana, zamieszka- 
łego w Zdziechowie, pow. gnieźnieńskiego, 
zawitał pęwien osobnik, który przedstawiw- 
szy się za kontrolera dolarówek z Minister- 
stwa Skarbu, zażądał do kontroli kupony 
dolarówki ITI emisji nr. 387.656. Hatter, wie- 
rząc domniemanemu „panu kontrolerowi z 
Ministerstwa“ wręczył żądane kupony w 
kwocie zł 200 wzamian, których otrzymał 
bezwartościową kartę kontrolną nr. 126.441, 
wystawioną przez główną kontrolę losów 


W Bazylice katedralnej we Włocławku | w Krakowie, ul. Florjańska 55. 


ks. Biskup Radoński udzielił święceń dja- 


ROZGŁOŚNIA TORURSKA 


6.30 Transm. z Warszawy. 1.45 Program na dz. 
bież. 7.50 Wskazówki praktyczne. 8.00 Transm. z 
Warszawy. 11.57—13.55 sm. z Warszawy i Kra- 


kowa. 18.55 Przegląd giełdowy. 15.45—18,30 Transm. 
z Warszawy i Lwowa. 18.80 Utwory Chopina (pły- 
ty). 1) Polonez es-moll (J. Paderewski), 2) Walc 
ges-dur (A. Umińska). 18.40 Życie kultur., artyst. i 
nauk. na Pomorzu. 18.45 Fragment teatralny. 19.00 
Chwilka społeczna. 19.07 Program na dz. nast, 19.15 
Gitary hawajskie (płyty). 19.25 Wiadom. sport. z 
Pomorza. 19,30—22,00 Transm. z Warszawy. 22.00 
Koncert reklamowy. 22.15—23.05 Transm. z Warsza- 


wy i Lwowa. 
ZAGRANICA 


17.15 Bratisława. Pieśni ludowe. 17.25 Wiedeń. 
Koncert rozrywk. 17.25 Paris P. T.T. Koncert sym. 
18.30 Moskwa (Kom.). Koncert symf. 18.80 Luksem- 
hurg. Recital. skrz. 18.30 Sztutgart. Muzyka lekka 
i tan. 19.00 Kolonja. Kołysanki ludowe. 19.30 Stock- 
holm, Kabaret. 19.30 Bruksela franc. Recital fort. 
20.00 M. Ostrawa. „żak (Student-żebrak)* — SE 
retka Milloeckera. 20.00 Moskwa (WCSPS). 
czór taneczny. 20.00 Wiedeń. „V7 tempie marsza”. 
20.05 Frankfurt, „Carmen“ — operetka Bizeta. 20.10 
Kolonja. Wesoły wieczór. 20.10 Hamburg. Muzyka 
operowa. 20.10 Lipsk, „Jabuka“ — operetka J. 
Straussa. 20.15 Berlin. Wesoła audycja. 20.20 Buda- 
peszt. Melodje operetkowe. 20.80 Oslo. Koncert roz- 
rywkowy. 20.45 Medjolan. Pieśni popularne, 21.16 
Poste Parisien. Koncert rozrywkowy. 21.80 Londyn 
Nat. Music-hall. 21.30 poto > Festiwal Saint- 

on 


Saensa, 21.45 Bruksela france. cert symf. 21.45 


| Moskwa (Stalin). Muzyka taneczna. 22.00 M n. 


Muzyka synkopowana. 22.25 Hilversum, 
wieczór muz. 22.40 Luksemburg. Koncert symfon. 
23.00 Koenigswust. „Prosimy do tańca”. 23.00 Ham- 
burg. „Odgłosy wiosny", 24.00 Sztutgart. Koncert 
nocny. 0.30 Luksemburg. Muzyka tan, 


PRZERWY W AUDYCJACH ROZGŁOŚNI 


Z NĘDZY OTRUŁA SWE DZIECKO 
ESENCJĄ OCTOWĄ. 


W Poznaniu na ławie oskarżonych Sądu 
Okręgowego zasiadła Jadwiga Kahlert z 
Dolska, oskarżona o otrucie swego dziecka 
esencją octową. 

Podłożem zbrodni była straszna nędza w 
domu Kahlertów. Mieli już czworo dzieci i 
kiedy przyszło na świat piąte, matka spowo- 
du ustawicznego głodu nie miała nawet dla 
niego pokarmu i dziecko żywiono przy po- 
mocy gałganka. 

Po rozpatrzeniu sprawy trybunał Sądu 
Okr, pod przewodnictwem p. wicóprezesa, Sò- 
sińskiego wydał wyrok, skazujący Jadwigę 
Kahlert na 1 rok więzienia z zawieszeniem 
na 2 lata. 


ARESZTOWANIE DEFRAUDANTA. 


Przed kilku dniami urzędnik warszta- 
tów wagonowych dyrekcji kolejowej w Ra- 
domiu Antoni Pietrasik, zastępując chore- 
go kasjera, podjął w kasie dyrekcji 83.000 


mańsk: 


wi re 


philips 334 
i Philipe „Jowior” 
Trójka Philipsa „Jamior” $ 


tylko nieco droższa od najtańszych 
(ena za gotówkę zł 226.— 

Na raty zł 256.— Wpłata zł 55.— 

reszta na 10 rat miesięcznych po zł. 20. 


Nabyć możesz w firmie: 


B. WOJEWSKI, WEJHEROWO, ul. Sobieskiego 2 
GDYNIA, ml. Starowiejska 26. 


1698 ” 


ZAPOWIEDŹ, 

Podaję się do ogólnej wiadomości, że: 1) nieżo- 
naty Albert Bernard Selke, robotnik, zamieszkał 
w Gdańsku przy Priestergasse nr. 2, syn Jana Sel- 
kego, brukarza, zmarłego i ostatnio zamieszkałego 
w Ohra (Wolne Miasto Gdańsk) i jego żony Magda- 
leny z domu Frassmann zamieszkałej w Ohra 
(Wolne Miasto Gdańsk); 2) niezamężna Helena Jo- 
anna Meyerówna, krąwczyni, zamieszkała w Gdy- 
ni przy ulicy Marszałka Piłsudskiego nr. 5, córka 
Fryderyka Wilhelma Meyera, czeladnika stolar- 
skiego i jego żony Joanny z domu Teshmer, zmar- 
łych i ostatnio zamieszkałych w Bydgoszczy, chcą 
zawrzeć związek małżeński. 

Obwieszczenie zapowiedzi OE 
Gdyni i „Gazecie Gdańskiej“ w Gdańsku. 

Gdynia, dnia 20 marca 19835 r. 


Urzędnik stanu cywilnego: 
(—) Reinhardt. 


winno w 


2655 


7. N. 3/81. 2659 
ję - . POSTANOWIENIE. 

"W sprawie upadłościowej firmy Georges Ber- 
nard postępowanie upadłościowe do majątku Geor- 
ges Bernard i Co uchyla się po wyczerpaniu masy. 

Gdynia, dnia 19 lutego 1 r. 


Sąd Grodzki. 


Zlec. 174. 


Urzędu Pocztowego w __ 


Zamawiam niniejszem abonament *) na „DZIEŃ POMORSKI". „GAZETA MORSKA" 
ZKI“, „DZIEŃ BYDGOSKI“, „DZIEŃ TCZEWSKE, ma N kwartał 
935 r. i proszę należność zł. 8.67 pobrać przez listowego. 


„DZIEŃ GRUDZIĄD 


Imię i nazwisko 


MOG Oazy BOn eiaa 


Odbiór kwoty zł. 8.67 
MORSKA“ „DZIEŃ GRUDZIĄDZKI*, 
za i kwartał 1935 r. potwierdzam. 


dnia 


 Niestosowne przekreślić. 


z 
4) 


GUS 7 diii 
A EN M2 en E o 


6.30 Pieśń „Kledy ranne wstają zorze”. 6.83 Po- 
budka do gimnastyki. 
Muzyka z płyt. 7.15 Dziennik por. 7.45 Program na 
dz. bież. 7.50 Wskazówki praktyczne. 
dla szkół. 11.57 sa czagu z Warsz. Obserw. Astr, 
12.00 Hejnał z 
12.05 zt Beethovena: Symfonja d-dur Nr. 2 (pod 


d 
Dziennik 
monistów. Wł. Kaczyńskiego, ©. Gosk 


handel morski“, 13,50 Wiadom. 
13.55 Przegląd giełdowy. 
„Niemowa'”* 

t. „Wyspa św. Katarzyny“. 15.45 Książeczka z obra- 
zkami dla grzecznych dzieci, Wyk, ork. P. 
dyr, ką Nawrota. 16.50 Fraga e techn.* — omó- 


Pietraszkiewicz-Zacharzewskiej. Przy fort. prof. L. 
Ursteiń. 17.00 „Miasta i miasteczka”: „Osada przy- j 
Klasztorna Lad“, pogad, wygł. dr. J. Rostafiński. 


Ostatnie słowotechnik | 


KWIT ABONAMENTOWY. 


KWIT POCZTOWY 


tulem prenumeraty *) „DZIEŃ POMORSKI“, .GAZETA | 


„DZIEŃ BYDGOSKI“, „DZIEŃ TCZEWSKI" 


przyrod 
Lwowa. 


Sobota, 23 marca 
ROZGŁOŚNIA WARSZAWSKA . 


6.36 Gimnastyka. 6.50, 7.20 | cytrze. Gra E. 


8.00 Audycja 


rakowa. 12.08 Wiadom. meteorol. 
rauss'a). 12.50 Chwilka dla kobiet. 12.55 
południowy. 18.00 Koncert zespółu harr 

ska i H. Do- 
i przyśpiewki). 18.45 „Nasz 
o eksporcie polsk. 
15.30 Recytacja prozy. 
— fragm. z rękopisu B. Pawłowicza p. 


(harmonijka 


Allemande, 
R. pôd 


W. Frenkiel. 16.45 ital śpiewaczy St. 


Zakład optyczny — 
Oskar Meyer cisa i zale: 


zał. 1899 Bydgoszcz, ul. Gdanska nr. 21. tel. 13:89 


Fumienne konanie 
wszystkich okularów. 
Fachowa i rzetelna obsługa.  :6647 


Sygnatura: Km. 543/35. 
WEZWANIE. 

Komornik Sądu Grodzkiego w Toruniu rewiru 
IV. Leonard Rzymyszkiewicz, mający kancelarję w 
Toruniu, ul. Wodna nr. 5/7 podaje do publicznej 
wiadomości, że dnia 8 kwietnia 1935 r. od godz. 9 
przystąpi do opisu nieruchomości Toruń, Stare 
Miasto karta 91 położonej w Toruniu, ul. Żeglar- 
ska 30, własność Teodora i Wandy Prylińskich po 
połowie do której skierowana została egzekucja w 
poszukiwaniu wierzytelności w kwocie 1.752,77 zł. 
przypadającej wierzycielce Gminie miasta Torunia 
od dłużników małż. Teodora i Wandy Prylińskich 
i wzywa wszystkie osoby, nieuczestniczące w po- 
stępowaniu, aby przed ukończeniem opisu zgłosiły 
swoje prawa do. wymienionej nieruchomości lub 
jej przynależności, jeżeli prawa tych osób stanowią 
przeszkodę do egzekucji. 

Toruń, dnia 4 marca 1935 r. 


Komornik: 
(— L. Rzymyszkiewicz. 
aeee A a NN aa w e 
Do akt Nr. IV Km. 3248, 1, 1614, 3437/34. 2656 
OBWIESZCZENIE. 


Komornik Sądu Grodzkiego w Gdyni rew. IV 
zamieszkały w Gdyni, na zasadzić art. 601 k. p. c. 
ogłasza, że w dniu 23 marca 1935 r. o godz. 10 w 
Gdyni (zbiórka kupców przy ul. 10 Lutego, róg 2 
Maja) odbędzie się publiczna licytacja ruchomości, 
a mianowicie: 2 samochody ciężarowe, wartość 
4.000 zł.; N 

o godz. 11-tej w Gdyni (zbiórka kupców przy ul. 
Śląskiej obok tartaku Kórbera) 1 umywalnia z lu- 
strem i płytą marmurową oszacowana na łączną 
sumę zł. 50,—, którą można oglądać w dniu licyta- 
cji w miejscu sprzedaży, w czasie wyżej oznaczo- 


Gdynia, dnia 20 marca 1935 r. 
Komornik. 


MORSKA“, 


a 


Po niewczasie przekonał się poszkodo- 
konatu 14 alumnom. Święcenią otrzymali | wany, że padł ofiarą pomysłowego oszusta. 


ODZIE Z AAA ZO A OEE EAE TYPA KAT CZE A TAE E ELEA E RSS A SONET OBIE ET ET APYZACZYZOKEC 


17.10 Najnowsze nagrania na 
NA; 18.00 Teatr Wyobraźni dla r gp 
18.30 „Przegląd 
prof. H. Mościckł. 18.40 „życie kult. 1 artyst, stoli- 
«. 18.45 Same mazurki w wyk. A. Bukina (fort.) 
19.07 Program na dz. nast. 
nictw roln." wygł. T. Sawick 
kal. 19.30 Wiad. sport. ogólnopol. 19.35 Mały 


20.00 Wieczór kameralny w m 
20.45 Dziennik wiecz. 20.55 „Jak pracujem. 
my w Polsce“. 21.00 W 250-lecie urodzin 


) 
cert E-dur: a) Al egro, b) Adagio, c) Allegro assai, 


Suita; a) Aglalse, 
Menuet, 4) Bach-Goossens: Suita: a) Courante, b) 
c) Bouree, 
Sarabande wyk. ork. 22.00 Koncert reklamowy. 22.15 
„Czy w teorji Einsteina potrzebny jest kanarek?“ 
(rozmowa widza z autorem) wygł.: A. Cwojdziński 
i A. Bohdziewicz (szkic liter.). 22,30 
lwowskiej fali". 
munik. lotniczej, 28.05—24.00 Muzyka lekka. Ork. 
Fr, Witkowskiego (refr, St. Sas). 


Zlecenie Nr. siis. 


„Zlecenie Nr. 1098. 


Urzędu Pocztoweśo w 


DZIEŃ GRUDZJĄDZK 
cień 1935 r. | proszę należność — zł. 


Imię i nazwisko 


Miej SCO W Oś | wa Poczta «me 


Odbiór kwoty zł. 2.89 


meza LINA ame er WZA 


Pó" dla" a audycyj w piątek, 22 
wydawnictw” — omówili 
11,57 a 14,45. 


10.46 Wisa sport. lo- 
1. i laly konc na | nam komunikatu, ra 


nikami, zapytujemy 


onc. na 
Zielińska. 19.50 Feljeton aktualny. 
uzykalnej rodzinie. 
A Et trwały żę techni 


morskie 


Frenkiel, 3) Bach-Honegger: 
b) Sarabande, c) Gavotte, d) 
d) Menuet, e) Gavotte, f) | nie. Tymczasem — 
kich radjosłuchaczy, 


„Na wesołej 


28.00 Wiadom. meteorol, dla ko- aparatury Rozgłośni 


wiczów pomorskich — w tym 
sie czasu nie zdążono nawet wypróbować 


POMORSKIEJ W DNIU 22 I 23 BM. 


Z powodu prób technicznych Rozgłośnia 
Pomorska w Toruniu nie będzie nadawała 


marca, między 11,57 a 


15,45 oraz w sobotę 23 marca, między godz. 


Na marginesie powyższego nadesłanego 


zem z naszymi Czytel- 
kierownictwo radjo- 


stacji toruńskiej — jak długo jeszcze będą 


czne w Rozgłośni Po- 


i jak długo w związku z tem ra- 
djo-stacja będzie urządzała przerwy (nie- 
raz bardzo długie) w swych audycjach? 
Zdaje się, że od 15 grudnia ub. r, t, j. 
od dnia uruchomienia radjostacji można 
było wypróbować wszystkie polskie rozgłoś- 


ku strapieniu wszyst- 
a zwłaszcza detektoro- 
długim okre- 


Pomorskiej. 


OGŁOSZENIE. 

Państwowy Zakład Zdrojowy w Ciechocinku o- 
głasza niniejszem przetarg publiczny na dzierżawę 
kina „Sfinks“ i Teatru Zdrojowego na rok 1935. O- 
ferty w zalakowanych kopertach należy nadsyłać 
pod adresem Zakłądu Zdrojowego w terminie do 
dnia 1 kwietnia 1935 r. Bliższych informacyj oraz 
formularze przetargowe można otrzymać w Biurze 
Zakładu Zdrojowego w Ciechocinku. 

Państwowy Zakład Zdrojowy w Ciechocinku za- 
strzega sobie prawo wyboru oferenta i przeprowa- 
dzenia dodatkowego ustnego przetargu. 

Ciechocinek, dnia 18 marca 1935 r. 

(—) St. Wiśniewski, 
dyrektor Państwowego Zakładu Zdrojowego 
w Ciechocinku. WA 


Komisarz Rządu w pom Í 2567 
Nr. IV. B. 4-V/3. dynia, dnia 16 marca 1935 r. 
PRZETARG. 


Ogłaszarn nieograniczony przetarg ofertowy na 
dostawę mebli ogólnej ilości 2546 sztuk składającej 


się ze stolików, stołów, biurek, krzeseł, foteli, szaf, 


wieszadeł do szkół powszechnych w Obłużu, Chy- 
lonji, Orłowie i Witominie. 

Podkłądki do przetargu nabywać można w go- 
dzinach urzędowych w pokoju nr. 55 w budynku 
Komisarjatu Rządu Wydział Techniczny za opłatą 


„— zł. 


Oferujące firmy winny składać wadjum gotów- 
kowe w wysokości 1.000,— zł. w kasie Komisarjatu 
Rządu oraz dowód opłacenia wadjum załączyć do 
oferty. 

Oferty winny być oddane w kopertach zalako- 
wanych z napisem: „Oferta na dostawę mebli do 
szkół powszechnych“ — najpóźniej do dnia 28 mar- 
ca br. godz. 1150 w pokoju nr. 55 Komisarjatu 
Rządu. 

Termin otwarcia ofert ustalam na dzień 28 mar- 
ca 19385 r. godz. 12 w sali posiedzeń Rady Miejskiej 
gmachu Komisarjatu Rządu przy ul. Świętojańskiej 
w obecności oferentów. l 

' Zastrzegam sobie wolną rękę w sprawie wyboru 
oferenta względnie unieważnienia przetargu w ca- 


łości. 
Komisarz Rządu: 


(—) Mgr. pr. Fr. Sokół, 
Zlecenie Nr. 159. 


z EE 


AKWIT POCZTOWY 


„DZIEŃ GRUDZIĄDZKI". „DZIEŃ 


za mies. kwiecień 1935 r. potwierdzam 


dnia 


*) Niestosowne przekreślić. 


KWIT ABONAMENTOWY. 
LESTES RZEZBA AAA DWT OWI RS RE CRZL OE OAS 


MEBLE 


różnego rodzaju w solidnem 
wykonaniu po cenach kon: 
kurencyjnych poleca 
Gdyńska 
Centrala Mebli 
telef. 26:25, 2345 
AREAS ATESTA IDG EA 


wózki dziecięce 


Gustaw Hayer 
Toruń, ul, Sz 6. 


SKó 


wszelkiego rodzaju pe” 


sy zapędowe wnaj 
wy borz: 


e po 
bezkonkurencyjnycb 
poleca 
Antoni Gehrmann 
dawn. Z. Balcerowicz 
Skład Skór 
Grudziądz, ula Mickiewicza 
22, tel. 1658. 3310 


wszelkiego rodzaju, najta« 


niej kupujesz tylko, Toruń, ` 
Prosta 5. onaj się — 
Sapmiętaj — Powiedz drue 


s47 


giemu. 


i em abonament*) na „DZIEŃ POMORSKI", „GAZETA MORSKA“ 
IA DZEIE DZIEŃ BYDGOSKI" „DZIEŃ TCZEWSKI*, na mias. kwie« 
2.89 pobrać przez listowego 


ty *) „DZIEŃ POMORSKI", „GAZET, 
talem prenumerty o OZEN DZK TCZEWSKE 


> 
, 
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Walne Zgromadzenie 
Spółdzielni Budowianej Polskich Urzędników w Tczewie 


odbędzie się w czwartek, dnia 28 marca 1935 r. o godzinie 19-tej 
w domu czeladzi ul. 30 Stycznia 4a, na które się wszystkich członków uprzejmie zaprasza. 


2. Odczytanie bilansu oraz rachunku strat i zysków. 3. Zas 

r i. 4 Podział zysku oraz jego zatwierdzenie. 

torjum Zarządowi i Radzie Nadzorczej. 6. Przedłożenie projektu budowy nowego dos 

mu oraz budżet nadzwyczajny. 7. Budżet na rok 1935, 8. Dyskusja. 9. Uzupełnienie 

! Zarządu, 10. Uzupełnienie Rady Nadzorczej. 11, Wolne głosy. 12. Zakończenie. 
Wszystkie książki są wyłożone do wglądu członków w biurze skarbnika ul. Sobieskiego 5. 


Zarząd 


Porządek obrad: 


2644 


1, Sprawozdanie zarządu. 
twierdzenie bilansu. 


PIĄTEK, DNIA 22 MARCA 1935 R. 


(-) Sylka 


EE O 


Mieszkania 


3spokojowego z łazienką na 
Bydgoskiem Przedm. poszu: 
kuje urzędnik - Dyrekcji 
Kolejowej. Oferty do filji 
„Dnia Pom.* Toruń 165. 
2590 


Okazja 


Sprzedam biurko podwójne 

amerykańskie Skład komiso: 

wy. Toruń, Łazienna 9. 
2570 


Panienka 


poszukuje jakiegokolwiek 
zajęcia do dzieci, umie szyć. 

erty: do „Dnia Pomore 
skiego“ Toruń. 2645 


$przedam 


zaraz prawie nowe nowo: 
czesne komplety pokoi 
stołowego, gabinetu, saloni» 
ku, Toruń, Legjonów 27, 
parter. 2643 


ondulację 


trwałą, wodną, manicure 
wykonuje solidnie. Zakład 

zjerski Toruń, Św. Du: 
cha 19. 2630 


Bufetowy 


kawaler z gotówką cr. 500 zł. 
potrzebny. Oferty zgłosić 
do „Dnia Pomorskiego“ w 
Toruniu pod B. 500. 2620 


"GRUDZIĄDZ: 


Poszukuję 


w Grudziądzu dobrze ume: 
blowanego pokoju z łaziene 
ką, tapczanem, l waj od 
r kwietnia. Okolica Legjos 
nów, Wybickiego, Sienkies 
wicza. Zgłoszenia do „Dnia 
Grudziądzkiego* pod nr. 2635 


7-pokojowe 
mieszkanie odtiowione na: 
dające się dla lekarza lub 
dentysty przy ulicy Wybice 
kiego korzystnie do wynas 
jęcia. Zgłoszenia: admin. 
domu Grudziądz, Wybickies 
go 25 parter. 2636 


SKÓTY „oaż.sow. 


wierzchnie 
” blankowe 
» surowcowe 
w pantoflarskie 


oraz wszelkie przybory sze: 
je, rymarskie i tapi: 
cerskie poleca po cenach 
1445 najniższych 
Brunon Żubka 
Grudziądz, ul. Pańska 3 
HURT. Telefon 19:80, DETAL 


Największy wybór 
Najniższe ceny 
Żyrandole 
mpki nocne 
Lampki biurkowe 
Żelazka do prasowania 
Czajniki elektryczne 
Zakłady Elekrotechniczne 
F. MACIEJEWSKI 
Grudziądz, ul. Miekiewicza 
12 telefon 18:16, 895 


Zwraca się uwagę P. T. Publiczności na 


Stoisko 
WYSŁAWOWE 


Średniej Szkoły Zawodowej 
Żeńskiej w Bydgoszczy 


Wystawy Związku Pań Domu 
w sali Resursy Kupieckiej. 


Eksponaty obejmują: 2639 
gospodarstwo domowe, krawiecki łącznie 


z bieliźn arskim, ręczne wyroby galanteryjne 
oraz kwiaty i maskoty z rodoidu i ze skóry. 


HALA TARGÓW w GDAŃSKU 


Turniej walk zapaśniczych o wielką nagrodę Narodów, 
W piątek, o Gods. 8.20 wielkie walki 
Smirnoff — Benold St. Mare — Sohikąt 
emocjonujące walki rozstrzygające $ 
p bag ied d -- Hans Sohwarz 


3 
- Posshoff — Grabowsk 
Krüger — Miazio. 
Tutaj się spotkają dwaj najwięksi technicy. 
Przedsprzedaż biletów w sklepie cygar Pietsch, 


Do akt Nr. Km. 2997/34. 


OBWIESZCZENIE. 

Komornik Sądu Grodzkiego w Gdyni rew. I. Jan 
Kamiński, zamieszkały w Gdyni, Starowiejska 31a, 
dom Bytomskiego, na zasadzie art. 602 k. p. ©. o- 
głasza, że w dniu 23 marca 1935 r. o godz. 15-tej w 
Gdyni w F-ie Orient przy ul. Morskiej odbędzie się 
publiczna licytacją ruchomości, a mianowicie: jed- 
nego dywanu, kanapy i toaletki oszacowanych na 
łączną sumę zł. 1,000, które można oglądać w dniu 
licytacji w miejscu sprzedaży, w Czasie wyżej o- 
znaczonym. j 

Gdynia, dnia 21 marca 1985 r. 

Komornik: (—) Kamiński. 


2657 


Spis zapowiedzi 182/35 I. 2641 


ZAPOWIEDŹ, 


Podaje się do ogólnej wiadomości, że 1) nieżo- 
naty profesor szkoły handlowej Feliks Józef Ka- 
lewski, zamieszkały w Gdańsku, syn nauczyciela 
Feliksa Kalewskiego, zmarłego, ostatnio zamiesz- 
kałego w Strzyżewku, powiecie jarocińskim, i tegoż 
małżonki Marji z domu Ittner, zamieszkałej w Haj- 
dukach Wielkich, pow. Świętochłowice; 2) nieza- 
mężna Helena Waligórska, bez zawodu, zamieszka- 
ła w Poznaniu, córka elektrotechnika Józefa Broni- 
sława Waligórskiego, zmarłego, ostatnio zamiesz- 
kałego w Poznaniu i tegoż małżonki Kazimiery z 
domu Michalskiej, zamieszkałej w Poznaniu, chcą 
zawrzeć związek małżeński. O jakiejkolwiek prze- 
szkodzie należy w przeciągu 15 dni donieść niżej 
podpisanemu urzędnikowi stanu cywilnego. 

Obwieszczenie nastąpić winno w Poznaniu i 
Gdańsku (w gazecie). 

Poznań, dnia 6 marca 1935 r. 

Urzędnik stanu cywilnegot 


(—) Frydel. 
; Nauczycielka 
G DA N S K aparina przyjmie 


ponie ga POL 
erencje. ymagania skros 
Poszukuję mne. Oferty pod „Inteli 
dla mego syna, lat 18, zna:|gentna* do „Gazety Mor 
jącego język niemiecki i pole | skiej“, Gdynia. 2654 


ski, poi nnam IIT kla: 

sy szkoły dokształcającej, 

posady, do dalszego wydos* TCZ E W 
konalenia się w branży kos 

lonjalno + spożywczej lub 25 proc. aKcyj 
hurtowni  kolonjalnej w Młyna Parowego S, A. 
Gdańsku, Gdyni lub w ins |w Tczewie, zaraz korzystnie 
nych miastach, od zaraz | sprzedam. Zgłoszenia do 


lub 1 kwietnia. Zgłoszenia |adm. „Dnia Tczewskiego* 


do Adm. „Gazety Gdań: | pod. nr. 92. 2647 
skiej“ Gdańsk, Rynek Ka: 
szubski 21, pod nr. 2049. Zgubiłem 
2642 kolejowy dowód tożsamości 
Łaskawego znalazcę ann 
się © zwrot za wynagrodze: 
Większa niem.  Łukowicz Antoni, 


polska fabryka cukrów | Tczew, Forstera 11. 2648 


i czekolady poszukuje zas 

stępcy na Gdańsk za kaucją. 2 zdrowe, 
Oferty do admin. „Gazety |mocne robocze konie na 
Gdańskiej“, Gdańsk, pod | sprzedaż. Majątek Kulice. 
„Zdolny fachowiec", (2550 2649 


EO JCIE EAP OEE PTE IU RIC WT ADC ZAK Z TEGOZ AA SRE NNOD LURE ENET 


| 
5, Udzielenie absolu- | 
j 


(—) Hempel 


Km. 1282/34. 2651 


OBWIESZCZENIE, 

Komornik Sądu Grodzkiego w Pucku, Sobieskie- 
go 1 na zasadzie art. 679 k. p. c. obwieszcza, że w 
dniu 25 kwietnia 1935 r. od godz. 10-tej rano w sali 
posiedzeń Sądu Grodzkiego w Pucku, odbędzje się 
sprzedaż przez publiczną licytację nieruchomości 
oznaczonej hipotecznie, Puck, wykaz L. 576, a sta- 
nowiącej własność Augustyna i Bronisławy Kru- 
o Si zamieszkałych w Tupadłach, pow. mor- 
ski. 

Wymieniona nieruchomość położona jest w Pu- 
cku, przy ulicy Nowej, pow. morski, a zapisana w 
księgach hipotecznych Sądu Grodzkiego w Pucku. 
Do powyższej nieruchomości należy: 1) 600 m. kw. 
terenu — w tem połowa podwórze, a druga połowa 
ogród; 2) budynek mieszkalny — jednopiętrowy; 
3) przybudówka; 4) 3 szopy drewniane; 5) ustęp; 
6) ogrodzenie. : 

Opisana wyżej nieruchomość została oszacowana. 
na kwotę 14.724,00 zł. Sprzedaż zaś rozpocznie się 
od ceny wywołania, t. j. od kwoty 11.043,— zł. 

Licytant przystępujący do przetargu powinien 
złożyć rękojmię w gotowiźnie w kwocie */1o części 
sumy oszacowanią, albo w takich papierach warto- 
ściowych bądź w książeczkach wkładkowych insty- 
tucyj w których wolno umieszczać fundusze osób 
małoletnich i że papiery wartościowe przyjęte bę- 
dą w wartości % części ceny giełdowej. 

Przy licytacji będą zachowane ustawowe wa- 
runki licytacyjne, o ile dodatkowem  publicznem 
obwieszczeniem nie będą podane do wiadomości 
warunki odmienne. 

Prawa osób trzecich nie będą przeszkodą do li- 
cytacji i przysądzenia własności na rzecz nabywcy 
bez zastrzeżeń, jeżeli osoby te przed rozpoczęciem 
przetargu nie złożą dowodu, że wniosły powódz- 
two o zwolnienie nieruchomości lub jej części od 
egzekucji i że uzyskały postanowienie właściwego | 
sądu, nakazujące zawieszenie egzekucji. 

W ciągu ostatnich dwóch tygodni przed licyta- 
cją wolno oglądać nieruchomość w dni powszednie 
od godziny 8-ej do 18-ej, akta zaś postępowania 
egzekucyjnego można przeglądać w sądzie grodz- 
kim w Pucku. 

Na zasadzie art. 680 k. p. c. wzywam organa wła- 
dzy publicznej i instytucje publiczne, powołane do 
zgłaszania należności z tytułu podatków i innych 
danin publicznych, aby najpóźniej w terminie licy- 
tacji zgłosiły zestawienie należności, należnych z 
powyższej nieruchomości, po dzień licytacji pod ry- 
gorem utraty mogącego służyć im z ustawy pierw- 
szeństwą zaspokojenia. > 

Puck, dnia 16 marca 1935 r. „SAS 


Komornik Sądu Grodzkiego. \ 

— w r w MTT zr 
Sygnatura Km. III. 1/35. 2634. 
OBWIESZCZENIE 
O LICYTACJI RUCHOMOŚCI. 

Komornik Sądu Grodzkiego w Grudziądzu III 
rewiru, mający kancelarję w Grudziądzu przy ul. 
Legjonów nr. 15 na podstawie art. 602 k. p. c. poda- 
je do publicznej wiadomości, że dnia 25 marca 1935 
o godz. 11-tej przedpołudniem w Grudziądzu przy 
Placu 23 Stycznia w Firmie Schimmelfennig odbę- 
dzie się 1-sza licytacja ruchomości, należących do 
Wandy Jurkowskiej, składających się z 1 bufetu 
dębowego, 1 pomocnika z lustrem, 1 biurka, 1 sto- 
łu rozsuwanego dębowego, 6 krzeseł wybitych go- 
beliną, 1 kanapy gobelinowej, 1 pianina firmy „Kd. 
Seiler“, 1 kanapy pluszowej, 2 foteli pluszowych, 1 
stołu okrągłego, 1 lustra stojącego z konsolką, 1 o0- 
brazu olejnego w złoconej ramie, 1 szafki (gablot- 
ki), 1 dywanu wym. 33,50, 1 lustra stojącego z 
konsolką, 1 umywalni z lustrem i płytą marmur., 
leżanki z nakryciem gobelinowem, 1 szafy na bie- 
liznę, 1 szafy na rzeczy sosnowej, 1 stojaka do gar- 
deroby z lustrem, 1 obrazu krajowego w czarnej 
ramie oszacowanych na łączną sumę 2.617,— zł. 

Ruchomości można oglądać w dniu licytacji w 
miejscu i czasie wyżej oznaczonym. 

Grudziądz, dnia 20 marca 1935 r. 

1 (=) Janowski, 

komornik Sądu Grodzkiego III rewiru. 
Zlec. 77. 
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Km. 122/35 2650 


OBWIESZCZENIE. 

Komornik Sądu Grodzkiego w Pucku I-go rewi- 
ru obwieszcza, że dnia 26 marca 19835 r. o godz. 
10,30 sprzedawać będzie w Pucku w drodze przy- 
musowej licytacji, następujące ruchomości: 1 wa- 
ga patentowa marki „Schember*, której suma o- 
szacowania przyjęta została na kwotę 650,00 zł. 

' Zbiórka kupujących przed magistratem. 

Puck, dnia 15 marca 1935 r. 
Komornik sądowy. 


J.J. BERGER A.-G. 


GDAŃSK, HUNDEGASSE 58-59 


Telefon zbiorowy 264:46 3552 


Proszek do prania, 
mydło do prania, 
mydło toaletowe 
— i płatki do prania — 
Wyroby oddawna ogólnie uznane z doskonałej |dkoścl, 


Trójpierścień 
atutem 
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Sygnatura: Km. 272/35. 
OBWIESZCZENIE 
O LICYTACJI NIERUCHOMOŚCI. 

Komornik Sądu Grodzkiego w Toruniu ręwiru 
IV. Leonard Rzymyszkiewicz, mający kancelarję w 
Toruniu, ul. Wodna nr. 5/7 na podstawie ant. 676 
i 679 k. p. c. podaje do publicznej wiadomości, że 
dnia 26 kwietnia 1935 r. o godz. 11,30. w Toruniu, 
w Sądzie Grodzkim pokój nr. 43 odbędzie się sprze- 
daż w drodze publicznego przetargu należącej do 
dłużnika Jana Serafina z Podgórza nieruchomości 
Podgórz tom XI, wykaz 279, położonej w Podgórzu, 
ul. Pułaskiego, powiat Toruń, złożonej z domu mie- 
szkalnego, oficyny, stajni, garażu, szopy, ustępu, 
łącznego obszaru 1834 mê, to bę hipoteczna nie- 
ruchomości znajduje się w Sądzie Grodzkim w To- 
runiu. 

Nieruchomość oszacowana została na sumę zł. 
28.056,94; cena zaś wywołania wynosi zł. 18.704,63 
czyli 2/3 ceny szacunkowej. 

Przystępujący do przetargu obowiązany jest zło- 
żyć rękojmię w wysokości zł. 2.805,70. 

Rękojmię należy złożyć w gotowiźnie albo w ta- 
kich papierach wartościowych bądź książeczkach 
wkładkowych instytucyj, w których wolno umie- 
szczać fundusze małoletnich. Papiery wartościowe 
przyjęte będą w wartości trzech czwartych części 
ceny giełdowej. 

Przy licytacji będą zachowane ustawowe wa- 
runki licytacyjne, o ile dodatkowem  publicznem 
obwieszczeniem nie będą podane do wiadomości 
warunki odmienne. p 

Prawa reób trzecich nie będą przeszkodą do li- 
cytacji i przysądzenia własności na rzecz nabywcy 
bez zastrzeżeń, jeżeli osoby te przed rozpoczęciem 
przetargu nie złożą dowodu, że wniosły powódz- 
two o zwolnienie nieruchomości lub jej części od 
egzekucji i że uzyskały postanowienie właściwego 
sądu, nakazujące zawieszenie egzekucji. 

W ciągu ostatnich dwóch tygodni przed leyta- 
cją wolno oglądać nieruchomość w dni powszednie 
od godziny 8-ej do 18-ej, akta zaś postępowania 


egzekucyjnego można przeglądać w sądzie grodz- 
kim w Toruniu, sala nr. 43. 
Toruń, dnia 20 marca 1935 r: 
Komornik: 
(—) L. Rzymyszkiewioz. 


— Co pani chce za tę kurę? 
— Idź pan do kurnika i znieś pan jajko. 


OGŁOBZE NI A: ABONAMENT MIESIĘCZNY WYNOSI: si u A A (4 ARTY 3 MRE Maala 
milimetro na stronie 7-łamowi: .. a „ 0.20 zł W. ekspedycji miejscowych agoncyj +: « «a a u aa e + zł głosze robne przyjmujemy wyłącznie za gotówkę. 
pig U 22 pioronizdj stron aien ehr PF 1.00 sł Z odnoszeniem do domu . . . «. « « a aa aa s a 2380 sł sze ogłoszenie drobne ny me 10: słów. Ogłoszenia * drobne 
w tekście na drugiej i trzeciej stronie « a a u u s +: 030 mł Przez pocztę s odnoszeniem do ........ 280 zł przyjmujemy jedynie do 50 słów, powyżej — liczymy według rog- 
w na dalszych stronach . . . « w a s » » „ 0.50 zł Pod _ODAWKĘ |3, 2 9 9 44 ss e 008 4 aa 4 WA M miaru. Zastrzeżeń miejsca dla ogłoszeń drobnych nie przyjmu- 
Drobne za słowo 15 gr. Plerwsze słowo I wyrazy tłustym dru- W Gdańsku przęz pocztę . . 2.32 gd; przez gońca „ . 200 gd jemy, dla innych tylko wówczas, gdy za takie zastrzeżenie zosta- 
kiem liczymy podwójnie. ; O » z odbieraniem w administracji wprost . » » 1.75 ga nie zapłącona przewidzianą w cenniku 20% nadwyżka, Omyłki, 
Za ogłoszenia sądowe i urzędowe w drobnym składzie 25% drożej. 20 LYWIRGIĘA +20, Le idee sid yta na o ET które zasadniczo mie zmieniają treści ogłoszenia, nie zatrzy | 
Dla TOY pracy i nekrologi 25% zniżki. spowodowanych siłą wyższą (np. przeszkod. do żądania zwrotu gotówki, ani też nie zobowiązują Adminis 


Komunikaty gr za, wiersz, 
Za ogłoszenia skomplikowane i z zastrzeż. miejsca 20% nadwyżki. 
W. Gdańsku za wiersz milim. na stronie Honda | $ls z w 
» AAC Zi = AMORI. gyk tag] Redaktor odpowiedzialny : 

4 w 3 drobne za słowo 6 fen. — tytułowe . . . 10 fen, Wita Mężnieki, ul. Mickiewicza 34. 


Redaktor odpowiedzialny za sprawy W. M. Gdańska: Wilheim Grimsmann, Gdańsk, Kassubischer Markt 21, A p. — Radaktor odpowiedzialny na Bydgoszcz: Wacław Górnicki, Byd 
Focha 12. — Redaktor odpowiedzialny na Gdynię: Józef Dobrostański, Gdynia, Bzkolna, — Redaktor odpowiedzialny na Grudziądz: Wacław Gańcza, Grudziądz, ul. Sienkiewicza = 
odpowiedziałny na Tenew: Lubomski Wacław, Tczew, uł. Kościuszki 1, 


za ogłoszenia odpowiada Administracja. Czcionkami Pomorskiej Drukarni Rolniczej S. A. w Toruniu. 


„do bezpłatnego powtórzenia ogłoszenia. Izasadnione reklamacje 
będą uwzględniane o ile zostaną wniesione do dni 8-miu od daty 
ukazania się ogłoszenia, lub od daty otrzymania rachunku. rnr 
sądòwem ściąganiu należności rabat upada. Za terminowy 
.i przepisane miejsce ogłoszenia Administracja nie odpowiada, 


W razie wypadków ) 
w zakładzie, strajki) Administracja nie odpowiada za niedostar- 
' czenie pisma. 


ul. Marsz. 
Redaktor 


‘ 
Wydawca: Pomorska Spółdzielnia Wydawnicza w Toruniu, 


1, 4 aa OW 


